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Wieszanie szpiegów greckich. 
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Nasza rycina przedstawia epizod z obecnej wojny grecko-tureckiej. Oto w jedneim z miast w 
| Malej Azyi wojska tureckie pochwyciły szpiegów greckich, rekrutujących się z tubylczej tureckiej 

ności. Sąd wojskowy skazał natychmiast zdrajców na śmierć. Na ludftym placu miejskim 
|| | Wybudow ano improwizowane szubienice i wśród powszechnej zgrozy ciała Turka i jego żony za- 
|Wisły na śmiertelnej pętlicy. 
| 


Wszechświatowej sławy likiery francuskie 


TRIPLE—SEC 


(biał; I żółty) 5122 


GOINTREAU Pere et Fils 


są w sprzedaży w pierwszorzędnych handlach win i restauracyach. 


Zamówienia przyjmuje: 


ul Dom Hsndlowy WŁADYSŁAW MICHAŁOWSKI, Kraków, Podzamcze L. 20. 


DEMANDEZ UN 
COINTREAU 


et Brgl wyratoy l polskich mwj Mim 


| ne przeciw mej osobie. oświadczam, że p. 
Jamnolskiego pociągnę do odpowiedziałno- 
ści sądowej. Jan Bryl. 

poseł do Sejmu". 


|| Lwów (tel. wł). W związku ze sprawą re- 
| aktora Jampolskiego wydział Kasyna i Ko 
| ta Roa y Cznego we Lwowie, po 
Ti ższej i wyczerpującej dyskusyi uchwalił 
|| |Banomyślnie wykluczyć posła Bryla z sty 
onkow obu tych instytucyi. 
W zwiazku z tą sprawą otrzymujemy na- 
ępujące pismo: „W odpowiedzi na oszczer- 
e ataki p. Włodzimierza Jampolskiego. u- 
leszczone w ostatnim czasie w kilku nu- 
Merach „Kuryera Lwowskiego“, a skierowa- 


Jak wynika z treści tego osobistego ko- 
munikatu, zapowiedziany sąd partyjny P. 
S. L, jest bardzo mgławicowy i prawdopodo- 
bnie nie rozpocznie się wcale, albowiam p. 

, Bryl uważa za stosownicjsze udać sią na 
| drogę sądu państwowego. 
= 


| 


Łódź głosuje za Blokiem Narodowym 


Rozbicie wiecu Centrum Polskiego. 


Warszawa. (Tel. wł.) W niedzielę odbył się w wpływów tego stronnictwa, Wiec został rozbity, 
| Łódz, wiec przedwyborczy centrum polskiego, a za rezolvcyąę centrum glosowalo na kilka ty- 
jakichkolwiek | sięcy osób obecnych na sali okolo 60 osób. Tu- 


gi 
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ujawnił całkowiwy brak 


|| 


tejsze sfery mieszczańskie zoryentowały się już 
w sytuacyi i na poparcie tego elementu, cen- 
trum liczyć nie może, ponieważ mieszczaństwo 
tutejsze głosować będzie za Chrześc. Zw, Jedn. 
Narod. 


Pomieśli klęskę również komuniści występu- 
jący pod nazwą: „Związek proletaryatu wsi i 
miast, gdyż wiec, który urządzili w ubiegłą so- 
botę zupelnie się nie udał, 

Stronnictwa socyalistyczne żydowskie rozpo- 
częły gwałtowną walkę z blokiem muilejszości 
narodowej, W sobotę odbyły się w Łodzi 3'wte- 
ce żydowskie, na których doszło do awantur 
między syonisłami a bundystami, 
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Wyjazd Gziczerina z Polski. 


Warszawa (tel. wł). Komisarz dla spraw 
zagranicznych sowieckich Rosyi, p. Czicze- 
rin, wyjechał wczoraj o godzinie 8-ej wieczo 
rem przez Stołbce do Rosyi, O godzinie 1-ej 
popołudniu komisarz ludowy do spraw za- 
granicznych. p. Cziczerin złożył wizytę poże- 
gnalną p. Ministrowi Narutowiczowi. 


Konkordat Polski z Watykanem, 


Warszawa, (AW). Jak donosi „Kuryer Poran- 
ny“ audyemcya udzielona przez papieża, Wła- 
dysławowi Skrzyrńskiemu, ma związek ze Spra- 
wą konkordatu Polski z Watykanem. Z tą kwe- 
styą łączy się wyjazd nuncyusza papieskiego w 
Warszawie monsignora Lauri do Rzymu. Pro- 
jekt konkordatu opracowany przy współudzia- 
le prof. Ketrzyńskiego. złożony został w 
Watykanie i jest przedmiotem hadań sekreta- 
ryatu stanu. 


Wpisy szkolne w Czechosłowacji. K 


Fryszłat, (AW). Ostatmia „Gazeta Kresowa" pi- 
sze artykuł w sprawie wpisów szkolmych i Za- 
znacza, że pomimo szalonej agitacyi i terroru 
ze strony Czechów wpisy do szkół polskich wy- 
padły na ogół dobrze, a w niektórych miejsco- 
wościach wypadły wspaniale, co nawet z bólem 
serca stwiordza organ czeskich hakatystów. 
mianowicie „Obrana Sleska', „Gazeta Kresowa“ 
pisze, że minął już czas gdy ludność lękala się 
władz czeskich i z tego względu bala się zapi- 
sywać dzieci do własnych szkól. 


Ludendo:ff przepowiada Anglii upadek, 


Berlin (AW). Berliński korespondent „Chi. 
cago Tribune* rozmawiał z generałem Lu- 
<dendorftem w sprawie wojny na Bliskim 
Wschodzie. Ludendorff zaznaczył, że już 
przed rokiom przestrzegał Anglię, że Grecya 
jest za słaba do pokonania Kemala Paszy. 
gdyż wobec ogromu terytoryów potrzebowua- 
łaby ona na to dwa razy więcej wojska. niż 
posiada. Co się tyczy wyniku ewentualn?j 
wojny angielsko-tureckiej. to Ludendorff u- 
waża, że zwycięstwo Anglii byłoby niepra-" 
wdopodobne, gdyż Anglia potrzebowałaby 
do takiej wojny przeszło 2 miliony ludzi, raz 
z powodu wielkości terenu. na jakim się bę- 
dzie toczyła walka, jax również z powodu 
oporu całej ludności, Ludendorff uważa, że 
pierwszy cios otrzymało imperyum angiel- 
skie w czasie rokowań Lloyda George'a z 
' bolszewikami, dając im tym sposobem czas 
do zorganizowania oporu Mahometan prze- 
ciw Anglii. 
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Rozejm grecko-turecki. 


Londyn (AW). 


Z Konstantynopola dono- | żniło Kemala Paszę da wydania zarządze- 


szą, iż wczoraj w południe przyszło miedzy ! nia, aby operacye wojskowe na wszystkich 
Turkami a Grekami do zawarcia rozejmu. | frontach zostały wstrzymana. 


Zgromadzenie narodowe w Angorze upowa- 


Konferencya mudańska prowadzi do pokoju. 


Londyn. (AW). Z Konstantynopola donoszą, 
ze zgromadzemie narodowe w Angorze pochwa- 
lilo jednogłośnie stanowisko. zajęte przez Ke- 
mala Paszę i upoważniło tureckich delegatów 


do uczęstnictwa w konierencyi w Mudanie, O. 
gólnie sądzą, że konterencya ta doprewadzi do 
pozytywnego wyniku I że rozmaile Wwudności Zo- 
staną przezwyciężona, 


Złagodzenie położenia. 


Paryż. (AW). „Matin“ donosi z Londynu, że 
nadeszłe osatnie wiadomosci z Kowztantyno- 
pola potwierdzają w zupeiności usposobienie 
optymistyczne, panujące w angielskich kołach 
rzędowych. Wojska tureckie opróżniły fnaktycz. 
mie obszar położony przed angielską Slrefą Cza- 
Raku w okręgu kiiku mil tak, że niema już wię- 
coj bezpośredniej styczności wojsk tureckich z 

wojskami okupacyjnemi, Koncen- 


tracya wojsk turockich koło Tsmidu trwa jodnak 
jeszcze w dalszym ci,gu. Odpowiedź rządu an- 
gorskiego na wspólną notę aliantów będzie dzi. 
siaj zastępcom państw ententy doręczoną. In 
strukcya udzielona przez rząd angielski genora- 
lowi Harringtonowi zaznacza. że konferencya W 
Mudanie ma się zajmować Hi tylko sprawami mi- 


i litarncini, 


Rewolucyoniści uwięzili rząd. 


Paryż (AW). Pisma donoszą z Aten, że by- 


stańcy w pierwszej chwili chcieli amord- 


łego premiera Gunarisa i innych członków wać Konstantyna i ministrów. Odstąpili je- 


gabinetu zamknięto w więzieniu na wyspie 
Eginie. Pisma angielskie donoszą, że pow- 


dnak od togo zamiaru. dzięki interwencyi 


' alianckich dyplomatów. 


Pokłosie przedwyborcze. 


—0 r —— 


Spiesz przeglądnąć listę wyborczą! 
Ostatni termin 5-go października. 


Przeglądać należy w lokalu wiaściwej obwodowej Kom'syi 
wyborczej w godz. 11-I przedpołudniem i 4-8 po południu. 


Jeżeli ktoś został pomlnięty w spisie wyborców do Sejmu i Senatu, powinien bezzwło- 
cznie zwrócić się do Dyrekcyi Policyi (ul. Krupnicza 34, Zakład im, Królowej Jadwigi) 
po poświadczenie zameldowania, a następnie udać się do właściwej obwod, Komisy! 
wyborczej z żądaniem dodatkowego wpisu, dokumentując swoją prośbę otrzymanem 
z Policyi pośwladczeniem i jakimkolwiek dowodem osobistym. 
— vuo 


Dziesietioro przykazań wyborczych, 


1) Pamiętaj przypilnować, aby nazwiska 
twojej żony i twoich dzieci, które ukończyły 
rok 21. były na liście wyborczej. 


2) Pamiętaj sąsiadowi swojemu, znajome- 
mu i wszystkim swoim przypomnieć, że ma- 
ją listę wyborczą skontrolować. 


3) Pamiętaj, abyś dnia 5 listopada oddał 
głos na listę, która broni Polski, jako naro- 
du i jako państwa. 

4) Pamiętaj. że brak jednego głosu może 
spowodować klęskę przy wyborach. 


- b) Pamiętaj, że wedlug nowego systemu 
łosowania olbrzymią rolę odgrywa ogólna 
czba głosów, oddana na pewną listę. 


6) Pamiętaj o tem, że dnia 5 listopada pój- 
dzie glosować każdy — więc idź i ty. i wszy- 
scy do urny, wstań z łóżka, gdyś chory i każ 
się zawieźć. wróć na mie sce głosowania. 
choćbyś nie wiedzieć gdzie się znajdował. 
Tylko solidarność zwycięży. 


7) Pamiętaj śmiało i otwarcie prostować 
kłamstwa i fałsze historyczne agitatorów wy 
borczych. Nie bój się gwałtu — gdyż są tacy, 
-co czuwają. 

8) Pamiętaj, że gdy zawiedziesz i nie bę- 
dziesz głosował — może Polska mieć co roku 
takie przesilenia, jak w tym roku, 

9) Pamiętaj, że wina za złą gospodarkę w 
państwie spadnie na wyborców, jeżeli dadzą 
się zwieść szakalom i szarlatanom wybor- 
czym, opowiadającym cuda. 

10) Pamiętaj bronić narodu polskiego 
przed rządami lewicowymi. nie dopuść. aby 
Polska stała się belwedersko-socyalistyczno 
autokratyczno - imparyalistycznem pań- 
- twem. 
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Kandydatury łódzkie, 


Łódź (AW) Do komitełu wyborczego 
Chrześcijańskiego Związku Jedności Narodo 
wej zgłosili się wczoraj przedstawiciele To- 
warzystwa właścicieli nieruchomości chrze- 


ścijan i wnieśli w imieniu Towarzystwa ak- | tor „Ukraińskiego Sojuza kredytowego" Sai 


ces do bloku, żądając otrzytuania w Łodzi 2 
miejsc na listy i wolną rękę w Sejmie. Na 
kandydatow wystosowuł on Alfreda Greh- 
mana i adwokata Stożkowskiego. Łódzki ko 
mitet wyborczy odpowiadział, że ostatecznej 
odpowiedzi udzieli po porozumieniu się z 
Centralnym Komitetem w Warszuwie 


Plotki przedwybercze. 


Warszawa (tel. wł.). Wczorajszy „Kuryer 
Polski“ donosi: „Arcybiskup ormiański ks. 
poseł Teodorowicz oświadczył współpraco- 
vnikowi „Kuryera Polskiego, że wycofuje 
się caikowicie z czynnego życia politycz 
nego. 

Jak się dowiadujemy z wiarygodnego źró 
dła. wiadomość powyższa jest zupełnie fa: 
szywą, ponadto. że ks. arcybiskup Teodorc 
wicz wcale ze współpracownikiem „Kuryer 
Polskiego nie roztnawialł. 


„Diło* przeciw komunistom, 


Lwów (tel. wł.). We wczora'szym artyki 
le wstępnym omawię „Dilo“ manifest wy 
borczy Związku proleturyatu miast i wsi. 
Cytując prograniowy ustęp jego. zarzuca ko 
munistom, że wykorzystują abstynencyę 
wyborczą partyi ukraińskiej, usiłując za- 
przegnąć robotników i włościan ukraińskich 
do polskiego wozu państwowego. Artykuł 
ten kończy się apelsm do rcb:trików i wł2- 
ścian ukrałńskich, aby czuwali nad agita- 
cyą i wystrzegali się czerwonych propaga- 
torów, obiecujących im polska Rzeczpospo- 
litą socyalistycznę. 


| 
| 


i stróże, z wyjątkiem socyalistów, 
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Kamun'śc!i skarżą się u p. Nowaka. | 

Warszawa. (Tel. wł.) Wczoraj zglasili się do | 
prezydenta min. p. Nowaka przedstawiciele koa | 
misyi wyborczej komunistycznej ze skargą na | 
szykany Stosowane do grupy  kotnunistycznej | 
w jej akcyi przedwyborczej. | 
ad | 


| 
| 
Nowe rozruchy na 6. Sląsku, f 
Katowice (AW). W ostatnich czasach po- f 
dejrzane żywioły znowu zaczynają szorzyć 
niepokój wśród ludności górnośiąskisj wią $ 
domościami o nowych rzekomych rozrm 
ohach, Podobno człónkowie Orgeschu 
Selhstschutzu grożą zbrojnem wystąpie:f. 
nlem na wypadek poprawienia na rzecz Pol 
ski granicy górnośląskiej przez działającej 
obecnie na Górnym Śląsku komisyę graniej 
czną. Nawet. korespondenci niektórych za $ 
granicznych pism. bawiący obecnie na Gór- 
nym Śląsku. zostali zaalarmowani wiados 
mościami, że z początkiem bieżęcego mie 
śsiąca nacyonalistyczn* kcła niemieckie bę: 
dą się starały wywołać przy pomccy komue 
nistów rozruchy w polskiej części Górnego 
śląska. Wiadomości te wywołują żywy nie 
pokój wśród społeczeństwa polskiego. które 
domaga się. aby rząd i województwo wszel: 
Kiemi siłami starali się utrzymać spokój ÍT 
bezpieczeństwo w polskiej części Górnego 
Sląska. . 


Poseł Wróbrewij Jedzie do Waszyngtona. 


Warszawa. (AW). W kolach dyplomatycznych 
zapewniają. że były minister spraw zagranicz | 


nych Skirmunt niebawem już zajmie stanowi- 
sko posła polskiego w Londynie, Wedlug tych- |] 
że informacyj  dolychczasowy poseł polski WĄ 
Londynie Wróblewski ma otrzymać nominacyćj 
na posła w Waszyngtonie, 


W.adze sowieckie znów ograbiły nolstiego umre 


Warszawa (tel wł.), W ubiegłym tygodni 
=- jak się dowiadujemy — graniczne władz 
sowieckie dopuściły się ponownej samowołl 
odbiera'a4c naszemu kuryerowi dypl>mat 
cznemu całą pocztę administracyjne W 
packi podobne zdarzają się na pogranicz 
geowieckiem dosyć często. Najlspiej, aby na% 
sze władze zastesowały względem kuryerów 
rosyjskich środki odwetowe, co jedvnie mo 
że wpłynąć uspokajajaca na wiarołomnyci 
urzędników sowieckich, 


| | 
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|| 
Elloye w „Dle“ prowokacra nkrańctą, | 


Lwów. (AW). Śledztwo w eprawie ekspłozyj 
trzech domach ukraińskich we Lwowie 
dalej. Sprawcó® dotąd nie wyśledzono. Dyrekzjj 
wicz i woźny tej instytucyi Kuźma, u któreg 
swego czasu podczas rewizyi w Proświcie w dni 
eksplozyj znaleziono dowody należenia do ta; 
nych organizacyj ukraińskich, oraz dowody ra'; 
koty aniypaństwowej, “ostali odstawieni do wi€ 
zienja sądu okręgowego karnego. Arcsstowantii 
wraz z nimi córkę woźnego Kużmy, wypuszcz0j 
no na wolność, 1 


Fedak stanie w tym miestąci 
przed sądem. 


‘wów. (AW). Roaprawa przeciw Fedakówi od'. 
ladana dwukrotnie. wyznaczoną została osta- 
zcznie na d. 23 bm. przed trybunałem pazysić 
łych. Co do 12 towarzyszy Fedaka decyzys 
/anszawy jeszcze nie nadeszła. 


Kamienicznicy strajkuią. | 


Wiedeń (AW). Dzisiaj wybuchnął tut 
„trajk właścicieli kamienic, którzy doma83 
ją się znacznego podwyższenia czynszów. 
godzinie 6-ej wieczorem bramy  niektóryć 
kamienic były zamknięte, schody nierświf 
tlone, prócz tego właściciele kamieni: gro% 
zamknięciem wodociągów i innemi repr 
aaliami. Rząd powołał przywódców strajki 
i przedstawił im wielką odpowiedzialność 
jaką biorą na siebie wskutek tych postani 
wień. Do strajku tego przyłączyli się także Į 
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„| Ludowcy a Kościół. 


Dużo rzeczy można zarzucić stronnictwu 


er | -Piastowców", lecz przyznać trzeba umieję- 
l ność wyzyskiwania swych wi.ywów przy 
s | dorazowym rzadzie i sprawnego chodze- 
f a koło swoich interesów. 
| W czasie trwania wszystkich rządów, po- 
l ža rządem Witosa. Piastowcy, którzy mieli 
4 Zawsze poważny wpływ na tworzenie się ka- 
od przy agitacyi na rzecz 


orazowego rzadu. 
yć | Swego stronnictwa na zebraniach i wiecach 
if] wymyślali na zarządzenia rządu i robili 
SĘ względom tegoż opozycyę. bo tak im naka- 

| fywała ich taktyka polityczna. co nie prze- 
le ' kadzało im drogą nacisku w Sejmie lub 
o Poza nim zdobywać coraz większe wpływy 


„GONIEC KRAKOWSKI” 


kowo wysokie opłaty za obrządki religijne 
od parafian. wobec braku pensyi rocznej dla 
nich i dla służby kościelnej. To wywołało 
ferment i niezacowelenie w niższych kla- 
sach Społecznych, podsycane z tego powodu 
przez P. P., S.. P, S. L. i Wyzwolenie, co jest 
bardzo na rękę wszelkiego rodzaju agitacyi 
radykalnej i wywrctowej. 


Te spory powinny były już być załatwio- 


ne, chociażby iymczasowo, a nie trzeba było 
pozwolić na pozostawienie tychże do czasu 
zawarcia konkordatu pomiędzy Kościołem 
a Polską. W tej sprawie. jak również w kwe 
styi natychiniastowego wywłaszczania dóbr 
a 
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kościelnych na rzecz reformy rolnej. Plasto- 
wcy działali w myśl pciityki wolnomyślnej, 
nieprzychylnej dla Kościoła kaicłiekiego. — 
Przecież osławionv poseł Kiernik. jako pre- 
zes G. U. Z. chciał już zajmować dobra ko- 
ścielne przeł zawarciem forn.ainem umowy 
o nie z najwyższa władzą Kaścisia, 

Wszystko to świadczy wyraźnie, że Pia- 
stowcy, jakkołwiek na zewnątrz usiłują za- 
chować pozory wiernych synów Kościoła. 
w rzeczywistości są wrogami jejo, bardziej 
jeszcze niekszpleczniejszymi od sccyalistów, 
gdyż działają obłudnie, co innego mówią lu- 
dowi, co innego robia w Sejmie, 


Nowa skandaliczna afera Piastowców. 


Po Do;lidach Suszki. — Posłowie piastowccewi przy „robocie“, — Jak można 
zdcbyć bezczelncścią duży ma:ątek? 


cej na sfery rządzące, przez obsadzanie swoimi 
ug źmi wpływowych stanowisk. 

rd Bardzo charakterystycznyia dla „Piasto- 
4 Wców* jest ich stosunek do Kościoła. Zna- 
Ąc głębokie przywiązanie ludu do wiary oj- 


lo tów, umieją oni przed tym ludem zachowy- Gangrena tocząca P. S. Lọ, dotykać zaczyna dzięki czemu mogli oni niezwłocznic przystąpić 
,ę- | Wać pozory, udawać wiernych synów Ko- | nawet już te koła, które — zdawało się — sta- do parcelacyi trzech fołwarków. 

w ła. Agitator tego stronnictwa nie rozpo- | nowią zdrowc jądro politycznej onganizacyi | Rozpoczęli od pobierania wysokich zadatków; 
æ Cznie przernowy wiecowej bez sakram>ntal- | włościaństwa. f | przekraczających łącznice blisko dwukrotnie 
raj nego: „Niech będzia pochwalony!".. Piękny Jeden z takich faktów podajemy poniżej, Mó- | cenę kupna majątku i z tej sumy ze swej stro- 
1d ło zwyczaj. o ile nie iest pustym dźwiękiem wi on nam sam za siebie. | ny wypłacili zadatek p. Grabowskiej w sumie 10 
E ub — co gorsze — nie służy dla zamasko- Oto w okolicach Wysokiego Litewskiego jstnie milionów marek, 

go Wania zgoła antykatolickiej treści przemo- | je majątek Śnszki, okszaru około 2000 morgów, Cały majątek rozparcelowano pomiędzy 54-ch 


Dużo daiiby Piastowcy, aby w swych Sze- 
Tegach misé bodaj jednego księdza. 
Jakoz w pierwszym Sejmie był z początku 


eden poseł z Piastowcow. ksiądz Katula, 
ch] Który po rozu opuścił ten klub, gdyż prze- 
tm" nał się o prawdziwie nieprzyjazuym sto- 
He] Banku tegcż do Kośoioła katolickiego. 
h Uważając widocznie, iż lepszym będzie bi- 


WĄ kup od zwykłego księdza. Piastowcy nie 

yt tawahali się rozgłosić, że ka. biskup Ban- 

 durski kandyduje na czele ich listy. Wpraw 

ie biskup stanowczo i publicznie temu za- 

przeczył. oświadczając iż ani sam mie Kan- 

| yduje z jakiejkolwiek, listy ani też nie u- 

pPoważnił kogokolwiek do stawiania swej 

> ydatury, to jednak nie przeszkadza lu- 

Z dowcom w dalszym oiągu operować jego na- 
 Ewiskjem. 


Wyciągając tedy swoją zacną prawicę do | 
jedno- i 


sj duchowieńsiwa katolickiego. Witęs jedn 
ZJ Cześnie lewą swoją rękę oddał Stapińskie- 
| Bu Janowi, z którym się pogodzili. pomino 
| Bardzo ciężkich moralnych zarzutów, jakie- 
i się ci „działacze” polityczni wzajemnie 
Abrzucali. =p p, 
Sojusz Witosa ze Stapinskim najlepiej 
arukteryzuje stosunek Piastowców do Ko 
oła katolickiego. z 
, Jak wiadomo, poseł Jam Stapiński jest 
Zdecydowanym zwolennikiem  odszczspień. 
zej sekty w Ameryce Pólnocnej, tak zwane- 
Bo kościoła „narodowego“, Podobno nawet 
Posel ten otrzymał kilka tysięcy dolarów na 
Wybory od biskupa tegoż kościoła, pod wa- 
| nkiem przystąpienia do tegoż kościoła ja- 
0 jego wyznawca. Ale i ten sojusz trwał 
Diedługo, Stapiński bowiem przekonał się, 
e Witos i jego tylko naoięgnął i okpił, © 
Kto zna sposób myślenia przywódcow Pia- 
Stowcow, Jana Dąbskieęgo, Rataja i innych, 
ten nie może uwierzyć, aby tacy ludzie mo- 
Gli prowadzić swoją partyę szczerze w du- 
Chu katolickim. Jest to tylko zwyczajna gra 
Polityczna, dobra, jak każda inna, o ile pro- 
zi do pożądanych celów. Po osiągnięciu 
lakowych, Piastowcy ukażą swe prawdziwe 
cze, które dla bardziej wtajemni:z>nych 
tax jest aż nazbyt wyraźne. 
rzeciez nasze ministerstwo oświe enia 
publicznego i wyznań religijnych jest pod 
j dzo siinymi wpływami sfer lewicowych 
wolnomyślnych. których wpływy właśnie 
wzmogły za czasów urzędowania Piasto- 
Wea, ministra Rataja. 
ia Uroczyste nabożeństwa i odpowiednie ro- 
N ice į świętą katolickie i zewnętrzne ho- 
dory, oddawane naszym księciom Kościoła, 
8 to właściwie rzeczy drobne i nie wyczer- 
zuja wcale całokształtu stcsunku naszych 
€r rządowych do katolicyzmu. 
tychczasowe utrzymanie status quo w 
C Prawie wynagrodzenia księży, iako probo- 
*%czów lub urzędników stanu cywilnego, 


w; Y deprecyacyi naszej waluty i pozosta- 
a enie tychże na lasce pohorów. otrzymy- 


Anych za obowiązki religijne. było ze stro- 
i Sfer wolnomyślnych bardzo mę&drze ob- 
tap onym krokiem, wiodącym do z góry 
ierzonego celu. 

Sięża byli į są zmuszeni pobierać stosųn- 


o 


—— 


będący własnością p. Grabowskiej. Majątek ten 
w roku ubiegłym t. zw. „powiątowy komitet 
nadawczy" zaxwalifikował do użycia na osadni- 


, ctwo wojskowe, 


Aliście pewnego dnią do pani Grabowskiej 
zjawiają się dwaj wysłańcy posłów Kowalczu- 
ka i Makucha i robią jej 

NASTEPUJACĄ PROPOZYCYE: 

Wspęmniani suweremi użyją swoich wpły- 


mitetu nadawczego, pod warunkiem, że p. Gra- 
bowska sprzeda Suszki z wolnej ręki przedsię. 
biorstwu parcelacyjnemu, pozostającemu pod 
ich zarządem, za 28 mil'onów marek. 
Sierroryzowana w ten Sposób p. Grabowska 
zgodziła się na propozycyę i poprosiła o zadatek. 
Spoikawszy się jednak z odmową, w 


|ZDAŁA SIE NA ŁASKE I NIELASKE PRZED- 


SIEBIORCZYCH SUWERENÓW. 
Istotnie, dzieki staraniom postów Kowalczu- 


, do znacznego majątku, nie 


osadników. Tylko sześciu z nich — synów jedne- 
go ojca — Służyło w armii polskiej 

RESZTA REKRUTUJE SIE WYŁACZNIE 

Z AGITATORÓW PARTYJNYCH P.S. L, 

„PIASTA", 

Ci byli żołnierze polscy otrzymali najgorsze 
drobne działki, w których się nawet studni do- 
kopać nie mogą i muszą udawać się po wodę o 3 


ń i k ' kilemetry od swoich siedzib. Natomiast inni o- 
wów, by anulować orzeczemie powiatowego ko- : sadnicy. a w tej liczbie posłowie Kowalczuk © 


. Makuch oraz znany agitator ludowcowy, Seku- 


ła, 
SA DZIŚ W POSIADANIU PIĘKNYCH GOSPO. 


,DARSTW, DOCHODŹĄCYCH DO 85 MORGÓW 


OBSZARU, 


W taki to sposób doszli sprytni Suwerenowie 
wydawszy ani gro- 
sza z własnej kieszeni, gdyż nawet zadatek, na- 
leżny p. Grabowskiej wypłaciii z pobranych ot 


ka i Makucha, wojewódzki komitet nadawczy f osadników zaliczek, 


unieważnił decyzyę komitetu powiatowego, 
AOSE KE" ZEK T E ET JP 


Bodaj to być „Piastowcem'.., 


Walka z sabotażem ukralnsko-bolszewickim. 


Sabotażyzc: ukraińscy w porozumieniu z bolszewickimi emisaryuszami. — 
Ludność ruska lojalna wokec państwa. — Sądy doraźne. i 


W związku z coraz liczniej zdarzającymi 
się wypadkami zbrodniczego podpal 
steri ze zbożem i sianem, oraz zabudowań w 


województwie: stanisławowskiem, tarnopol, 


skiem i lwowskiem, oraz wobec wypadków 
sabotażu śrożków komunikacyjnych I zama 
chów na przedsiawicieli policyi, dyrektor 
departamentu bezpieczeństwa publicznego 
w ministerstwie spraw wewnętrznych, p. Ur 
banowicz. zakomunikował przedstawicielo- 
wi Agencyvi Wschodniej co następuje: 
„Znaczną część wypadków, wymienionych 
zbrodni w obrębie trzech województw wscho 


dnich należy tłómaczyć przedewszystkiem ! 


działalnością agitatorów komunistycznych. 
Pewną rolę odgrywa tu również porozumie- 
nie się oraz współdziałanie z emisaryuszami 
bolszewickimi niektórych czynników szowi- 
nistycznych  rusińskich,. ins anych 
przez zagraniczną emigracyq ruską. Akcya 
ta początkowo nieznaczna, dziś w okresie 
przedwyborczym. w myśl życzeń pewnych 
kół emigracyi ruskiej, jest specyalnie przez 
ich wysłańców wzmożoną i zacstrzoną. Nie 
ma ona jednak nic wspólnego z nastrojem 
ogółu ludności. 


Ludność w oczekiwaniu wyborów zacho- 
wuje nadal lojalność. Nie mniej jednak in- 
tenzywnośc zbrodniczej akcyi, powodując 
zniszczenie środków aprowizacyjnych. mo- 
że wywołać — szczególnie w okresie przed- 
wyborczym, — wysoce niepożądane dywer- 
sye. Zachodzi więc konieczność lak najo- 
strzejszej kontir-akcyi ze strony zarówno 
władz. jak i samej ludności miejscowej. Z te 
go powodu nie tylko władze lokalne, ale i 
centralne zajęły się mader energicznie tą 


ljo 


sprawą, wydając szereg potrzebnych zarzą- 
dzeń. Przypomniano o sądowem pastępowa- 
niu dorażnem, stosowańem w wypadkach 
dokonania zbrodni, o których mowa, rozsze- 
rzono na wniosek rzędu ustawę o postępo- 
waniu doraźnem. wydano jak najbardziej 
stanowcze polecenia policyi państwowej. ma 
jące na celu wykrycie sprawców i oddanie 
ich sadom dorażnyra, wreszcie wzmocniono 
i odpowiednio rozlokowano siły wykomaw- 
cze służby bezpieczeństwa, oraz pociągnięto 
gminy do współdziałania w pracy nad zape- 
wnieniem bezpieczeństwa Ww obrebie ich te- 
rytoryum. 

W razie, gdyby środki powyższe okazały 
się niewystarczające dla zlikwidowania 
szkodliwej dla mienia i życia ludności miej- 
scowej akcyi, zostaną władze miejscowe u- 
posażone w dalej idące uprawnienia. Nie 
potrzeba dodawać, że winni uprawiania ak- 
cyi zbrodniczej będą ukarani z całą surowo- 
ścią prawa włącznie do kary śmierci. 


płaci od wkładek oszcz. 
złożonych na książeczkę 
z1 mies. wypowiedzeniem 
Spółdzielnia Tewarzystwa 


„ROZWOJ“ 


Kraków, ul. Garncarska 7 
Telefon 3544. 


Str. 4 


Rosya wyrzeka 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


się komunizmu. 


Uroczyste ośw ad. z 'nie Kressina. 


(.) Oficyalny organ ziednoczońłych socyalistów 
niemieckich „„Vorwarts* umieszcza następujący 
znamienny artykuł: 

„Wydawane przez Parvusa czasopismo ..Odbu- 
dowa“ ogłosiło artykuł o „nowcj* ekonomicznej 
polityce rządu sowieckiego. Autorem jego jost Bo 
rysowicz Krassin, znany ros. komisarz luilowy 
dla handlu zagranicznego. Celem artykułu jest 
zachęcenie Świata kapitalistycznego do podjęcia 
stosunków handłowych z Rosyą i dania dowodu, 
że rząd rosyjski wyrzekł się zupełnie komunizmu. 

Krassin w następujących słowach przedstawia 
obecną gospodarczą sytuacyę w Rosyi: 

W nowcj polityce gospodarczej przeprowadzo- 
no zasadę wolnego gospodarstwa dla włościań- 
stwa. Tak samo dla drobnych przemysłowców 
wybrano w nowym programie forinę wolnego go- 
spodarstwa. Dla Średnich przedsiębiorstw prze- 
mysłowych kontraktv dzierżawne, dla wielkich 
umowy korncesyjne. Ta nowa forma gospodarcza, 
która wchodzi na micjsce zwyciężonej komuni- 
stycznej, zaznacza się jako państwowy karitalizm, 
który dąży do jaknailepszego uregulowania 
wszystkich ważnych gałęzi przemysłowych i pod- 
stawowych sił gospodarczego życia. 


+ Reorzganizacya przemysłu konieczna ze wzglę- 
du na nowy plan gospodarczy doprowadziła do 
„stworzenia trustów. ie przemysłowe trusty roz- 
porządzają jednak pewną gospodarczą samodzie|- 
nością, a stoją tvlko pod państwową kontrolą i 
pracują wedle państwowego planu gospodarczego. 
Aby wykluczyć wszcłwie niepotrzcbne objawy. 
konkurencyi, trusty jednego rodzaju związały się 
w syndykaty przemysłowe. Nie jest to bynajmniej 
zarządzenie komunistyczne, lecz podłożenie fun- 
diamentów pod gospodarczą samodzielność Polski. 
Jak wynika zatem z oświadczeń jednego z mia: 
rodajnych mężów Rosyi. przestała ona być ko» 
niuntstyczną. — Gwiazda sowietów nie jest już 
symbolem komunizmu, lecz połączenia wolnej 
gespodarki z kapitalizmem państwowym. Krassin 
tak energicznie wypiera się ostatnich resztek ko- 
munizmu, iż możnaby niemal przypuszczać, że 
każdego, ktoby ośmielił się nazwać jeszcze rząd 
rcsyjski komumistvcznm. zas*karżyłhv za obrazę. 
| Oświadczenia rosyjskiego mimisira Krassina bq- 
dą prawdziwym sztyletem w serce komunisty- 
cznych partył w innych krajach Europy, których 
istnicnic wydaje się dziś anachronizmem, łakiemś 
komicznem nłenorozumieniem w dzłejach świata. 


„Skarb* komisarza rolnictwa. 


Przy rewizyi domowej znaleziono 120 par kolczyków, 180 zegarków 
i pół puda pierśc onków. 


Komisarz rolnicbwa Rosyi sowieckiej Osiński 
mmuszony jest ustąpić ze Sswcgo stanowiska wo- 
bec tego. że większość rady komisarzy ludo- 
wych nie aprobowała jego publicznych wystą- 


pień przeciwko eksportowi złoża z Rosyi sowie- . 


ekiej, 

Uznano, że komisarz rolnictwa kompromitnje 
mową ekonomiczną politykę i zmuszono go do 
wzięcia trzymiesięcznego zasranicznego urlopu, 
go którym Osiński już nie powróci na swe sta- 
nowisko. Jak wiadomo, Osiński wystąpił w pra- 


sie sowieckiej z rewelacyami dotyczącemi nl- 

kłych wyników urodzeju tegorocznzgo. uniemo- 

żliwiajęcych wszelkie próby wywozn zboża Za. 
prence. 

; W mieszkaniu ustępujzoego komisarza doko- 
nano rewizyi, przyczem wykryto olbrzymi skład 
kiżuteryj | zegarków. Tak znalcziono 120 par 
kolczy:ów, 180 złotych zegarków damskich i 
około pół puda rozmaitych pier.cionków, Wszy» 
stkiaate skarby należały do żony proletaryackie- 

'go komisarza. 


Rabin Perlmutter u premiera, 


Prasa żargonowa donosi, że prezydeni mi- 
nistrów p. Nowak zaprosił do siebie rabina 
Perlmutra. posła sejmowego i prosił go. aże- 
by wpłynął na ludność żydowską, by żyła w 
zgodzie z ludnością polską. 

Rabin zaś prosił premiera, ażeby żydom 
wolno było przez dwa bieżące tygodnie świą 


teczne (kuczek) mieć sklepy otwarte do £04% ga młodzież”, 


dzimy 9 wieczorem. 


Przyczyny głodu cukrowego. 


Btow. kupców polskich w Warszawię nadesta- 5 


ło zawiadomienie. wyjaśniające powody głódu 
cukrowego: 

„Z powodu błędnej polityk: ministeryum skar- 
bu przeżywamy głód cukrowy. Rząd w celu za- 
radzenia głodowi temu, z pasadanych zapa- 
aów nietykalnych przydzielil 80 wagonów cu- 
kra kupcom prywsinym, którzy rozsprzedali go 
ludności w ciągu 7-miu dni, Prawie 10 razy tyle 
Gukru rozdał rzad magistrałom i kooperaty. 
wem, które cukru tego częściowo wcale jeszcze 
mie odebrały, otrzymany zaś cukier sprzedają 
tylko członkom, wbrew zobowiezaniu, złożone- 
mu w ministoryum skarbu, iż będą cukier sprze- 
dawali wszystkim, Rząd posiada jeszcze pewien 
Zapas cukru, należałoby więc rozdysponować go 
bardziej ecłowo, niż poprzednio, aby nanrawdę 
był dostępny dla wszystkich a nie tylko dla 
uprzywiiejowanych, albowiem przy oteonym 
stanie rzeczy nawet członkowie poselstw zagra- 
nieznych zwracają się bezskutecznie do sklepów 
o kupno cukru.” 


Połogii o spisku ks, Jerzego w Relgrodzie, 


„Berliner Tagehbla't“ notuje pogioske. że ksłą- 
że Jerzy usiłował dokonać zamachu Stanu | Za- 
dać tron, Ks. Jerzy opiera się na orgnnizacyi 
„Czarnej roki“ i decen ralistach chojweckich, 

Pesolstwo Jugosławii w Berlinie pogiśskę tę 
zdementowało. 

ne jamana 


| Kongres mładzieży chrześciiańskiej. 


' W poniedziałek odbył sis w Warszawie Zjazd 
młodzieży chrześcijańskie z całej Polski, Przy- 
było na zjazd 150 dciegatów w tem 5 cudzozietn- 

i eów, 

` Po szeregu powitalnych przemówień wysłu- 
chano referatów. dra Chodcckiego — „Hygiena 

ke. Adamsklego — „O potrzehie 

| zjednoczniae ruchu chrześcijańskiej młodzieży“ 

11 ks. Oraczewskiego — „U zadaniach młodzieży 
w dobie sbcenej *. 

Rezultatem Zjacdu bya uehwała pr ączenla 
się warszawskiuL organimcyj młodzieży chrze. 
ścijańskiej z takiemiż organizacyami w Poma- 
niu, 

Zjazd wysłał szereg depesz powitalnych m. t, 
hcddowniczą do Ojca św.. do marszałka Sejmu. 
posła Korfantego, gen. Hallera, do studenckiej 
organizacyi francuskiej i wiele innych. 


Faszyzm przybiera charakter ruchu 
ogólno europejskie "o. 
FASZYŚCI WEGIERSCY. 


Prasa włoska zamicezoza ciekawe szczegół 
o rozwoju faszyzmu na Węgrzech. Podobno Li 
ga „Obudzonych Madziarów* zreorganizował 
się ną wzór związku faszystów włoskich i przy 
brała nazwę związku faszystów węgierskich. 

Niektóre dzienniki nawiązują do niedawn 
podróży Mussoliniogo na Węgry i utrzymują. ż 
wspóldziałanie faszystów węgterskich i włomkic. 
istniało Już oddawna 

„Obudzeni Madziarzy” pozyjęli system bojowy 
faszystów. zmieniony odpowiednio do warun- 
ków lokalnych. Tendencye ich. wyb'inie narodo- 
wa | antybolszewickie, mają nadto zabarwienie 
przeciwżydowskie, 

Rozwój (aszyzmu na Węgrzech świadczy. że 
prąd ten przybera charakier międzynarodowy 


ji poczyna przyjmować sią na gruncie środko- 


wo.muropejskim. 


Numer 273 _ | 


Zbawienie w wywozie krajowych 
Świnek? 


Tylekroć poruszana kwestya, stanowiąca 860 Ą 
dno zagadiku bytu ekonomicznego naszego pań- | 
stwa: Wywóz czy przywóz? — zna.azia rozwią" |. 
zanie w cxpoce min, Jas rzębskiego, wygloszo+M 
nem w Scjmie 21 z. m. Minister, kreślyc nasze p 
polożenie gospodarcze w jak najpomyślniejszem 
świetle, podkreślił, że wedle bardzo dokłada. 
nych (7) obliczeń. Polska ma na wywóz około. 
milion sztuk trzody chlewnej, i tę nadwyżka 
mroże bez żadncj szkody dla siebie wywieźć za” 
granicę, prosto w zgłodniałe żołądki Niemcó 
czy Czochów. 

Kalkulacya rzeczywiście nadzwyczaj dobrał 
przemyślana, P. Jastazębski jest zaruzem nade. 
zwyczajnym komisarzem do waiki z drożyznś 
Jako taki musi przemyśliwać dniem i nocą neĝ 
sposobami zdławienia tej duszącej zmory dro=l 
żyżnianej — i oto wymyślił sposób 'najpwostszf $ 
i najęewniejszy: Pozbawić Polskę nadm.aru mie | 
liona świń. To co pozostanie, nie będzie jw 
świńsiiwem i zapanuje raj powszechny, 4 

Pan minister musi posiadać nadzwyczajne IJ 
jedynie kompletne informacye o jakimś raju 
świńskim. ukrytym gdzieś może w niadosięp= 
nych ostępach puszczy Rialowieskiej czy innej $ 
— gdzie cały milion świnek chowa się w blogiem 

 Trzekomaniu, iż sadłem swem napełnią brzuchy j 
sąsiednich sprzymierzonych potencyi i przyczye. 
nią sẹ do podskoczenia krajowej waluty przyć 
naimniej o 200 proc. 

Praktyka mówi oo irmego. Mówi ona, że świ 
nek nie tylko ni? mamy za wielą ale nawet m8 
my ich widocznie za maio. skoro n. p. w pier 
szej lepszej masami krakowski”j trudno o bl 
lub słoninę, a jeśli już znajdzie się jaka. to tak 
cienka a zarazem grubeskón a, że mcżnaby ra 
czej użyć ją na podzelowanie bucików, niż mó! 
przyprawę chadu. =" 

Znamy taki wypadek, ża w pewnej masarni 
krakowskiej odważom jakiejś pani pół tunta wyj 
kiego amemicz cgo bilu. Kupująca, żona urzęd: 
nikas IX rangi, nieśnialo zaprotestowała, 

j uue: 

| -— Ależ proazę pani, — to sama skór! 

— (o? — wrzasła zażywna właścicisika, 
sama skóra? — Dobrze! Panno Józu! proszę te 

t pani policzyć —— pół funta skóry wedlug oen ta 
gowych =g 2000 marek! 

| Tek więc tajemn'oa, gdzie się podziewa ów 
len zbawczych świn.k. zostaje nadal nierozw 
zana. a raczej zostaje tajemnicą p. minis.ra opty 
misty. Rzeczoznawcy, — a tymi są w danym w Í 
padku masarze, rzeźnicy 1 handlarze bydła, 

| twierdzą zgodnym chórem. że u nas nie tytkć 


i 

4 
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) 
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niema nalmiaru swiiny. ale owszem jest po 
żny jej niedobór i że producenci poprow.u z 
emea wykrawać sobie muszą te mizarne parf 
kawałków iłuszczu, konieczne do nakarmism 
zgłodniałaj ludności Nie dziw też, że tak d | 
cem”e „kawalki“ muszą też być odpowiedni. FE 
płacone... 

Narazie postawilibyśmy p. ministrowi taką p 
pozycyę: Niech z tego miona świnek skiur 
choć skromne 50 tysięcy sz.uk na Kraków: cen f 
tluszczu i mięsa spadną momentalnie i oby h 
le (s zatem i państwo) zarołią na tom miliuof 
matck, odpadnie zatem potrzeba „polcpsz wii 
waluty” przez wywóz za granicę... 


\esztowanie przywódtów „2w. prol. miasti wii 


Między różnemi odezwami stronnictw, bio 
cych czynny udział w wyborach do Sejmu 1 S 
tatu widniały również odezwy „Związku Prol 
aryatu miast i wai“. Obecnie w Łodzi oblożofić 
iresztem i akonfiskowano odezwę tegoż siron 
a? z naglówkiem „Do ludu pracującego PO 

da 

W związku z tem specyalne organa poll 

*konaty rewizyj w lokalu „Związku prolotā 

atu miast 1 wsi”, Oprócz calego stosu odu? 

iąlezjono znaczki, sprzedawane na cele f 

un wyborczego na sumę 18 mlllonów marë 

*'alezfone rzeczy skonfiskowano, a lokal zap 

;towano. Równocześnie przeprowadzono 
yg we wszystkich lokalach wyborczych „Zwi 
ku proletaryatu miast i wsi“, gdzie znalczio 
klika prdów różnych odezw i wezwań, nawo 
jacych do obalenia ieiniejącego ustroju w p 
stwie, 

Przeprowadzono również rewizyę u przywó* 
cy wyżej wymienionego związku | arezztowa 
między innymi przywódców komunistów łów 
k'eh: Romana Kalużę, Adolfa Eberle Ludwik 
Komorowskiego i Henryka Marksa. Aresztow” 

| nia trwają w dalszym cizgn. 
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Wojna rzeźnika 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


z szewcem, 


czyli 2 psy, teściowa i córeczka. 
Wesoła rozprawa sądowa. 


Pisma warszawskie podają szczegóły charak- |! ływał pomiędzy stronami potok słów nicmożii- 
: wych do odtworzenia na tem miejscu. 


terystycznej wzbudząjącej salwy śmiechu wśród 
audytorywm rozprawy sądowej, jaka onegdaj 
odbyła się w Warszawie. 

Oto przy ulicy Czerniakowskiej w Warszawie 


mieszkały oddawna w sąsiedztwie dwie rodziny. . gosianiesz po świńskim, a grubym ryja kopy- 


z których jedna wywodziła swój ród Stary oñ 
rzeźników, a druga od dratwy. Harmonia ni- 
czem niezmącona pamowała wśród tych rodzim 
do lata roku bieżącego. W tym to czasie właśnie 
Władysław i Zofia Bukowscy, mieszkający wraz 
z matką Kunepundą Szube dla bezpieczeństwa 
domu, no i kasy, nabyli psa, którego nazwali 


A pea wyprowadziła sąsiadów Z 
przeciwka — Mikołaja i Helenę Kopozyńskich z 


Końcowy ustęp anonimu brzmiał: 
„Ty jasny parobasku od rzerznika z pod ba- 


' blego pantofia, jak imienia psa nie zmienisz, to 


równowagi: mając córeczkę imieniem „Emiikę”*, . 


uważali dia sieble za ubliżenie, że nazwa psa 
z przegrwka zbliżona jest do dźwięku imienia 
żeńskiego „Emilla* į na Złość.. kupili również 
psa i nazwali go „Szubke* — nazwiskiem matki 
Koprczyńiskoch, — Kunegundy Szube, 

Diugc mosili w skrytości ducha tę obelgę Bu- 
Kkowscy i Szube; aż oto przed kilku tygodniami 
przylepiono im na drawiach wejściowych ano. 


mim, aby przestali nazywać psa „Milkiem* w | 


gposók tak ubliżający, iż uważali za Stosowne 
udać die do sadu pod opiekę z żądaniem ukara- 

Anonim, który był przedmiotem rozprawy w 
sądzie i był odczytywany na głos, w związku 
z pytaniami zadawanemi przez sędziego, wywo- 


tem, boć mazwać pea imieniem tudzkiem — toć 
to grzech boski i ludzki nię do wybaczenia", 

Nic pomogły slowa sędziego, by stromy 
pogodziły i pezemianowaty nazwy pea. 

— „Za nic w świecie* — krzyczał rzeźnik. 

— „Nawet za cenę ntraty całego majątku i ży- 
cła" — wrzeszczał szewc. 

— Jak pan sędzia uważa — niech robi — la- 
mematowały pokłócone strony, — musimy mieć 
sprawiedłiwość w polskich sądach, 

Trudne było zadąnie... | 

Sędzia, po wysłuchaniu Żażawtych wyjaśnień 
pizyszedł do przekonania, że zawinili jednak 
Kopczyrńscy, kiórzy ferment pierwsi wywołali i 
skezaj ich na zapłacenie 10.000 marek grzywny 
lub tydzień aresztu. po ogłoszeniu wyroku sę- 
dzia radził jeszcze raz pogodzić się w ten spo- 
sób, żaby wołanie ulubionych psów odbywało 
się... po cichu, lub nieco skromniej, 

— O tak. to rozumiem mówi strona ska- 
zana, 

Strona zaś przeciwna, nic zważając na to. że 
tyle czasu zajęło sądowi tak blaha sprawa. od- 
graża Się, że będzie „hapelować", bo kara jest 
zbyt mala, 


sie 


Wisielec procesuje się ze swym wybawcą. 


Wbrew jego woli uratował go od śmierci. 


Trybunał w Gracu., w Styryi, rozpatrywał | 
i le 


oryginalny proces. : 

Pewien gospodarz styryjski znalazł w 
swym sadzie człowieka. który powiesił się 
na gałęzi jabłoni. Tchnięty litością gospo- 
darz wlazł na drzewo i odciął wisielca. De- 
sperat przy tej operacyi upadł gwałtownie 
na ziemię i złamał sobie nogę. Przyszedł do 
przytomności, lecz musiał leżeć w szpitalu, 
gdzie leczono mu nogę. Fo wyzdrowieniu za- 
skarżyt gezpodarza o zapłacenie kosztów szpi. 


talnych. 
Przed sydem umotywował swą. skargę, 
twierdząc, że jego zbawca pogwałcił jego o- 


sobistą wolność, chcac mu wbrew woli oca- 
lié życie, a przytem stał się przyczyną jego 
zramiemia. 


AL. DUMAS (oiciec). 
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PRZEŁOZYŁ St. KULINSKI. 56 
——— 


„Pałac Rossiniego — podobnie jak wszystkie pa- 
tace włoskie — jestto istny chaos kolumn marmu- 
rowych, pappiin al fresco i obrazów. Cały ten 
gmach po ciłby w sobie trzy lub cztery domy 
francuskie; był zbudowany na lato, nie na zimę, 
to iest: pełen powietrza, cienia, świeżości, róż i 
kamelii. ś 

We Włoszech kwiaty, jak wiadomo, rosną w 
pokojach, nie zaś w ogrodach, gdzie nic niema , 
prócz Świerszczy. 

W tem morzu salonów. pokoi, przedpokoi i teras 
— mieszkał Rossini, zawsze wesół, Śmiejący się, 
pełen życia i dowcipu; Żona jego, dzieląca z nim 
te apartamenta. była również pogodna lecz zamy- 
Słona, poważna i piękna jak Judyta Horacego Ver- 
neta. 

Skłoniła głowę przedemną, a ja zarzuciłem na 
tą głowę welon, który był przyczyną mych odwie- 
dzin w Bolonii. 

Rossini właśnie wydał zarządzenia do obiadu. 
Chciał mię mieć wśród gości i Sprawić mi przy- 
jemność ich towarzystwem, a że wiedział, iż mam 
zamiar dziś lub jutro zwiedzić Wenecyę — zapro- 
sił przeto młodego poctę weneckiego nazwiskiem 
Luigi de Scamozza, kończącego właśnie studya na 
sławnym uniwersytecie bołońskim, od którego mo- 
neta tego miasta nosiła dewizę: Bolonia docet. 
(Bolonia uczy). 

Pozostały mi jeszcze cztery godziny czasu na 
zwiedzenie Bolonii, którą mialem iuż następnego 

1 


Sąd pierwszej inrstancyi skazał wiesuiukau, 
cz sprawa poszła przed wyższy trybunał 
1 tu udało się sędziom przekonać upartego 
wisielca, że nia miał racyl. wnosząc swe pm- 
tensye. Wprawdzie powód nie ma charakte- 
ru wdzięczności dla swego zbawcy, gdyż 
mała to Usługa ocalić komuś życie. a skazać 
ra nędzną egzystencyę. s 

Lecz z punktu widzenia obywatelskiego i 
chrzescijanskiego, czyn wieśniaka zasługuje 
na pochwałę i nie może być w zaden sposób 
uznany za winę. W danych okolicznościach 
nie mógł działać imauczej. a będąc sam. rie 
mógł odnaleźć sznura, na którym wisiał de- 
sperai i równocześnie powstrzymać go od u- 
padku. 


dnia opuścić, jednakże z zamiarem powrócenia tu 
później. Poprosiłem Rossiniego o chwilę urlopu i 
puściłem się w drogę, podczas gdy sławny mac- 
stro udał się do kuchni. by dogłądnąć należytego 
przyrządzenia potrawy zwanej „Stoffato“ (inięso 
duszone) z makaronem, w której przyprawianiu 
Rossini od czasu Śmierci kardynała Alberoni — 
na całym półwyspie włoskim nie miał sobie rów- 
nego. 

Innym razem opiszę nioże cuda tego uniwersy- 
teckiego miasta: tego brązowego Neptuna, arcy- 
dzieło słynnego syna Bolonii — ochrzczone jego 
imieniem; katedrę Św. Piotra, ozdobioną „Zwia- 
stowaniem P. Maryi“ Ludwika Carraccio; kościół 
św. Petrona ze sławnym południkiem Cassiniego. 
Zmierzę nachylenie dwu wież, to odwieczne jabłko 
niezgody między uczonymi, którzy jeszcze nie zdo- 
łali stwierdzić, czy nachylenie jest wynikiem tan- 
tazyi budowniczego — czy też trzęsienia ziemi, — 
czy powstało z ręki człowieka czy z woli Boga. 
Lecz dzisiaj, niby Szecherezada —- spieszę z po- 
wrotem do mego opowiadania. 

O szóstej zebraliśmy się w domu słynnego mac- 
stra — koło długiego stołu, zajmującego środek 
wielkiej sali, ozdobionej freskami i otwartej na 


wszystkie strony. Stół — zwyczajem włoskim — | 


przyozdobiony był kwiatami i kondyzowanemi o- 
wocami; wszystko to służyło jako przygrywka do 
owego sławnego „Stoffato”, mającego stanowić 
koronę obiadu. : 

Wśród gości byli dwaj czy trzej uczeni włoscy. 
typy tych dzielnych mężów. wiodących wiekowe 
spory v to, czy historya Ugulina byla alegorya czy 
fakteni; czy Beatrvcza byla wytwerem fantazyi 
czy rzeczywistością; czy Laura miała trZynaścio- 
ro dzieci, czy tylka tuzin: — dalej dwaj lub trzęj 
artyści bolońscy, wśród nich młody tenor. rtazwi- 
skiem Roppa, który odkrywszv naraz w sobic 
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Okaz z Himalajów. 


Śmiali podróżnicy, którzy urządzili wyprawę na 

Mont Everest, najwyższy szczyt Himalajów, przy- 

| wieźli ze sobą szereg okazów tamtejszej fauny. 

Nasza rycina przedstawia rodzaj hinialajskiego 

koła, czy rysia „Panda*, który wraz z podróżni- 
kami przybył obecnie do Europy. 


| ry owe oaWEE dmg — — | 
Małżeństwo b. cesarza Wilhelma. 


| Z Amsterdamu nadchodzi wiadomość, że do 
, Doorn przybył już ks. August Wilhelm, celem 
uporządkowania dokumentów, w związku z bli- 
skim ślubem b. cesarza Wilhelma. 

Prasa monarchistyczna w Niemczech przewa- 
żnie usprawiedliwia postanowienie b. kaizera, mo- 
tywując tem, że nie może żyć w samotności na 
wygnaniu. Niektóre pisma przypominają. że i Fry- 
deryk Wilhelm HI po zgonie królowej Luizy oże- 
nił się powtórnie z ks. Liegnitz. 

„Rhein. Wtst. Ztg.“ omawiając fakt małżeństwa 
wWilkelma dodaje, że jest to dowód, iż b. cesarz 
Gsiatecznie zrezygnował z wszelkłej nadziel od- 
zyskania tronu, czego należy mu powiuszować. 


„Kochające się" małżeństwo. 


Lwów. (Tel, wł.) We wsi Tarczynowicach w 
pow. samiiorskim niejaka Anna Lewińska pod. 
paliła chate swego męża, Wraz z chatą spłonę- 
ła też doszczętnie część plonu. Szkoda wynosi 
przeszło 6 milionów. 

Powodem podpalenia były niesnaski małżeń. 
skie, jakie od dłuższego czasu panowały u Le- 
wińsktch. W końcu Lewińska bita i makretowa. 


na przez męża uciekła z domu i w noty podpa- 
Ia chatę, ~ 


Maga piękny głos — momentalnie przeniósł się 
k kuchni pewnego kardynała na deski teatru Fe- 
| nice; = następnie był tu młody student-poeta, © 
| którym mówił Rossini — smutny lub raczej melan= 


choliiny, szlachetny marzyciel. w którego du- 
szy płonęła  nadzieia oglądania zjednoczonych 
Włoch: ovł dalej osobiiwy żołnierz, broniący dziś 
niczem drugi Hektor bchaterskicj Wenecvi — któe 
ra wskrzesza w Sobie wszystkie riemożliwe cuda 
starożytności, walcząc zarazen: jak Troja, Syra- 
kuzy i Kartagina: wreszcie liczby biesiadników 
dopełniał Rossini z Żoną i ja. 

Zawiązała się ożywiona rozmowa o Dantem, Pe- 
(trarce, Tassie, Cimarosie, Pergolese'm, Beethove- 
nie, Grimod de la Reynicre i Brillat-Savarinie — i 
muszę na pochwałę Rossiniego wyznać, że obja- 
(| wiał lepsze i jaśnicisze idee, niż ostatnio wymie- 
, nieni dwaj gastronomowie. 

Dodać należy, że w tej dziedzinie znalazł silne 
poparcie w panu Roppa, który był nietyle teorety- 
kiem, ile praktykiem, gdyż dziesięć lat spędził w 
kuchni, nie znając co post, podobnie jak cztery lata 
| oddawał się muzyce, niż znajac Gretry'ego. 
| 


W toku rozmowy zapytałem Rossiniego, dlacze- 
go obecnie nic nie komponuje? 

— Hm, zdaje mi się, iż mam wystarczający Do* 
| wód do tego... 

— Jaki? 

— Jestem leniwy. 

— Czy to icdyny powód? 

= SIAdZC, że tak! 

- Jeśliby pana jednak z za węgła teatru zasko= 
czył jaki dyrektor i przytknął lute pistoletu do gar- 
GMA... 
| krzyknał: „Wossini” Musisz stworzyć swa 

najpięknicisza opere!" -— Nieprawdaż? 
Tak jest! 
| (Ciag dalszy nastąpi). 
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Ćhuiia bieżąca. 


Krakow, aniu 4 pazdziernika 1522. 
zł poza 


Tajemnicze morderstwo w Makowie ' 


Tragiczny wypadek zdarzył się onegdaj w 
Makowie. Oto gospodyri Franciszka Zajdowa, 
zajęta była w kuchni sporządzaniein kolacyi, gdy 
magle iakiś nicznany osobnik odda? da niej z poza 
okna skrytobójczy celny strzai rewolwerowy! 
który położył ją trupem na miejscu. 

Pod zarzutem tej zbrodni aresztowano iei męża 
Wojciecha Zajdę oraz 20-letniego syna Franci- 
szka. Sprawa wzbudziła w okolicy ogromną sen- 
zacyę, albowiem nie wiadomo na jakieħn tle do- 
konano morderstwa. 


RUCH PRZEDWYBORCZY W KRAKOWIE, 
OBW. 62—70. Z rainienia Ch. Z. J. N. ulice skon- 
trolowane i reklainacye wniesione. Zebrańń odby- 


ło się trzy, na których cmawiano bieżące sprawy | 
zupełnie į 


przedwyborcze, przyczein jest rzeczą 
jasną i stwierdzeną, iż partya socyalistyczna — 
jak zresztą wszędzie — upadla na całej linii a 
miasto Podgórze i jego okolica, niegdyś tak sar- 
dzo socyalistyczne, przechyliło się w zupełno- 


ści na stronę Chrześcijańskiego Związku Jedności ; 


ZGROMADZENIE PRZEDWYBORCZE DZIEL. | 


Narodowej. 


NICY: WESOŁA. Komitet wyborczy  Chrześci- 
jańskiego Związku Jedności Narodowej urządza w 
piątek, dnia 6 października br. o godz. 7 wieczór 
w sali Domu Związkowego przy ul. A. Fotoc- 


kiego 11, I. p. wielkie zgromadzenie wyborców i: 


wyborczyń z dzielnicy Wesoła (obw. głosowania 
21—27), ulice: Niecała, Pańska, Potockiego, Ra- 
dziwiłłowska, Starowiślna, Botaniczna, Kopernika, 
Strzelecka, Kurkowa, Lubicz, Pawia, Warsza- 
ska, Z. Augusta, Bonerowska, Librowszczyzria, 
Morsztynowska, Wielopole, Zyblikiewicza, Blich. 
Dwernickiego, Kołłątaja, Grzegórzecka, św. Ła- 
zarza, Sołtyka, Rakowicka, Topolowa, Mogilska, 
pl. Kolejowy, Aryańska, Bosacka, Lubomirskich. 
Komitet zaprasza na powyższe zgromadzenie 
wszystkich sytnpatyków bloku Jedności Narodo- 
wej. Referaty wygłoszą, a zarazem »rzedstawią 
się wyborcom kandydaci z listy bloku, z okręgu 
wyborczego Kraków-miasta, inż. Mianowski i 
proŁ Uniw. Konopczyński. Wstęp tylko za zapro- 
szeniami, które wydaje biuro Komitetu ul. A. Po- 
tockiego 11, I. p. w godz. urzędowych od 9—1 
przedpoł. i od 4—8 popoł. 

SPRAWA OSIEDLI URZEDNICZYCH W KRA 
KOWIE. Onegdaj odbyło się w Dyrekcyi robót 
publicznych w Krakowie posiedzenie Rady nad- 
zorczej Towarzystwa Osiedli urzędniczych. Po 
wysłuchaniu sprawozdania Dyrekcyi rozpatrywa- 
no sprawę nieżyczliwego stanowiska Gminy, w 


„GOD | "TSKTe 


Numer 273 


„Panicz“ — bandyta. 


Nowy postrach powiatu łańcuckiego. 


Prawdziwem utrapieniem łańcuckiego powia- 
tui całej okolicy jem od. szeregu miesięcy gnisu- 
lacy bzkawnie Franciszek Kostor, zwany „Pa 
niczem*, który w porozumieniu z bandytami 
Marcinem Pankiem i Franciszkiem Słafiejemn od 
dłuższego czasu jest zmorą ludnośbi kradzieżn. 
mi, rabumkami i grabiszami, 

Banda ta napadła w ostacnim czai na dom 
reemigrantki amerykańskiej Maryi Ołowickiej w 
Myslówę: w nadziei, że srmo obłowi się dołaaumi. 
Pod grozą rewolwerów bandyci usiłowali zmusić 
| rapadniętą do wydania dolarów, ale gdy zabie- 

gi ich były bezskuteczne, zagrabili rozmaite 
! qrzedmioty i ubrania, wartości 243 dolarów. 

Na odchodnem jedem z bandytów podpalił 
chatę, a drugi zabudowania gOspodarskie, po- 
czem zbiegli bez śladu. 

Bande. dała znak życia o sobie w dniu 25-go 
| wryašnia, napadając na gożcńcu, wiodącym z 

Łabcuta do Albigowej, na kupca A. Goldberga, 
któremu zrabowałta 260.000 mk. 

W tym samym dniu o godz. 7 wieczeem na- 
pmdł „Panicz“ na dom Jama Jadwiszka w Głu” 


a wm 


gusa, wobcc zamierzeń Towarzystwa i postano- 

wiono zwołać z końcem października br. walne 
: zgromadzenie członków. 

(ch) NIEFORTUNNE ZMIANY DYR. TRAM- 
WAJOWEJ. W zwiazku z zaprowadzeniem ru- 
chu tramwajowego po prawej strome  zlikwido- 
wano onegdaj przystanek tramwajowy obok są- 
du wojskowego przy ul. Mounteluvich. Ze względu 
na to, iż do sadu tego uczęszcza dzień w dzień 
kilkadziesiąt osób a to świadków. sędziów i o- 
brońców jak również i na to, że najbliższa ulica 
zalana jest nigdy prawie nie wysychającem bło- 
tem, uważamy, że zarządzenie to jest w wyso- 
kim stopniu nie na mieiscu i że Dvrekcya tram- 
wajowa w interesie wzmiankowanych nieomiesz- 
ka jak naipredzei przystanek ów ponownie uru- 
chomić. 

DO POLICYJ doniósł wczoraj p. Klumka., iż 
zamieszkała przy nim niejaka Helena Brauner, 


tysiecy i ulotniła sie w niewiadomym kierunku. 

FALA WŁAMAŃ. Włamana domowe przybie- 
rają od iakiegoś czasu zastraszającą formę. Qio 
znów rotuje kranika policyjna Śmiałe włamanie 
do mieszkania p. M. Rupeckiej przy ul. Krupni- 
czej 21, skad nieznani sprawcy skradli szereg 
przedmiotów, biżuteryi, między innymi sznurek 
pereł, dwa złote pierścionki. obrączkę srebrną, 


skradła mu kilka sztuczek płótna, wartości 600 , 


chowie, gdzie zugrabił 30.000 mk. i garderobę 
wapości pół milona mk. W pH godziny później 
napadli ci sami bandyci na dom Franciszka 
Chruzy w Głuchowie i zrabowali mu garderobę 
wartości 1 miliona mk. 

Następny dzień był też pełen żniwa dla „Pa- 
nicza* į jego szajki. O 6 rano napadła ona na 
wracającego z dworor do Dabrów.k gospodarza 
Wł. Cwynara, ale ten widząc. co się święai, ucie- 
| ko, Bandyci dają za nim cztery Strzały, które 


chybiły, poczem zbiegii do Rakszawy. . 


Wieczorem znów wypływa bands na gościńcu 
; wiodącym z Rakszawy do Łańcuta na dwóch 
przejezdnych kupców Briłla i Schołla, Pierwsze- 
mu zabiera 150.000 mx., drugiemu 50.000 mk. 
| W nocy tegoż dnia ogmabia pownacajacepo do 
| Soniny fakóba Szypułę, zabiemając mu 23,000 
niarek. 

Takim jest tylko jodem tydzień działalności 
zbrodniczej bandy ..Paricza '— Franciszka Kosio. 
ra. Jak długo jeszcze niebezpieczny  bamdyta 
bujać będzie ra wolności? 


szczególności p. wiceprezydenta miasta dra Wiel- | craz przybory do manicure. Za złoczyńcami 


wszczęto energiczne poszukiwania. 

OLBRZYMIE WŁAMANIE DO ZAKŁADU 
KRAWIECKIEGO. Onezdaj w nocy włamali się 
do zakładu krawieckiego przy ul. Szewskiej 18, 
jacyś nieznani sprawcy, którzy po wyłamaniu 
Żelaznych krat w oknie magazynu, dostali się do 
wnętrza i skradli znaczną ilość ubrań, futer i ma- 
teryj, powodując stratę na kilkanaście milionów 
marek. Za złodziejami wszczęto energiczne po- 
szukiwania . 3 


PIRELLI SOCIETA ITALIANA W POLSCE 
Jak się dowiadujeiny, znana światowa firma wło- 
ska „Pirelli“ Societa ltaliana w Medyolanie, jedna 
z największych firm Światowych w przemyśle 
gumowym, urządza w Krakowie przy ul. Ger- 
; trudy 2, generalne przedstawicielstwo na Polskę 

dla swych fabrykatów, jako to: pneumatyków i 
i dętek gumowych dla antomobilą rowerów i 
! wszelkich artykułów technicznych gumowych, 

kabli elektrycznych etc. etc. Ostatnie wyniki wy- 
į ścigów międzynarodowych we Włoszech iakoteż 

we Francyi, podczas których zwycięzcy jeździli 
na gumach Pirelli, są Świadectwem, że produkta 
tej fabryki są pierwszej jakości. Z prawdziwą 
| radością należy powitać tę wiadomość, że firma 
tak światowej sławy zdecydowała się w Polsce 
[i to w naszem mieście, otworzyć swój oddział 


Jak w kalejdoskopie zmieniają się kolejno a nie- 
złomnie pory roku, a z nieini zmienia się charak- 
ter zajęć rolnika. Koniec lata. zokończone żniwa 
i już o zasiewach myśleć potrzeba. Tradycya rol- 
nicza z doświadczenia wieków wysnuta zaleca w 
klimacie polskim siew wczesny. Każdy więc do- 
bry gospodarz musiał w wigilię Św. Bartłomieja 
zacząć siew choć kilku garncami ziarna. Zagon 
zaś, tam gdzie siew był rozpoczęty, potrząsano 
słomą, ażeby nietylko w ziarno, ale i w słomę 
przyszły plon był obfity. Pobożniejsi ze słomy 
tej na początku zagona krzyż układali, przyciska- 
jąc go w pośrodku kamieniem. Kto się w wigilię 
św. Bartłomieja urodził, mówiono o nim, że bę- 
dzie dobrym gospodarzem, lub dobrą gospodynią. 

Do siewów jesiennych odnosiły się następujące 
przysłowia staropolskie: 

Gdy w święty Idzi pogoda, 
Wielka dla siejby wygoda. 

Czas około Narodzenia Najśw. Maryi Panny 
(8 września) uważano za najlepszy do siewu ozi- 
miny, ani zawczesny, ani zapóźny. I dlatego po- 
wtarzano sobie starą przestrogę: 

Gdy o Matce Boskiej bywa siano, 
to ani późno, ni za rano. 

Doświadczeni gospodarze zalecał: 

Przed Bogarodzicą. 
Siej żyto przed pszenicę. 
A po Bogarodzicy, 
Chwyć się do pszenicy. 

Ponieważ w tej porze odlatują zwykle jaskółki, 

mawiano zatem: 
Panna się rodzi 
jaskółka odchodzi 

Że zaś len powinien iuż być namoczony. 
było przysłowie: 


więc 


Która Iny z wody nie wyczyni. 
Inne przysłowia dotyczące dni wrześniowych 
hyły jeszczę: - 
Gdy nadcidzie wrzesień 
Wieśniak ma pełną stodołę i kieszen, 
Święty Idzi — juzyny nie widzi 
tą znaczy. ż z powodu krótszych dni przestano 
dawać czeladzi podwiceczorki. Że zaś do września 
sprzatano z pola wszystko. więc mawiano także: 
Święty Idzi — na palu nie nie widzi. 
A że i chłodv iesienne nastawały, więc 
strzegano: 
Wrzesień „— schowaj ręke w kieszeń. 
Po świętym Mateuszu (21 września) 
Nie choć bracie w kapeluszu. 


prze- 


lub: 
Po świętym Mateuszu chucha 
Kto sobie nie kupił kożucha. - 

Wróżby i mniemania meteorologiczne twierdzi- 

ły, że: 
Gdy w Narodzenie Maryi pogodnie, 
To będzie tak cztery tygodnie 
ub: 
Pogoda na Nikodema, 
Niedziel cztery deszczu niema. 

"Jest znowu z roku 1681 zapisane przysłowie, Że 
iaki dzień Narodzin Najśw. Panny Siewnej, takich 
potem dni czterdzieści bywa. Zwykle bowiem 
około tego czasu ustalała się owa przepiękna pol- 
ska jesień i pogoda trwała kilka tygodni kończąc 
się habiem latem. 

Na Podwyższenie św. Krzyża (14 września) 
powtórnie strżyżone owce istad huja prZysławie: 

i Święty Krzyż --- owce strzyż. 

Na Św. Michał (29 wrzesnia) nie potrzebne iuż 

| byty. l wiechy zabraniające pasania na łąkach lub 
: innych miejscach. więc mówiono o tym świętym: 


m Święty Michał -— wiechy popychał 
albo: 


Święty Michał 
Będzie ludzi do pieca wynychaf. 

Pracowite dziewczęta wącjskie, które w porze 
letniej ogorzały od słońca, pocieszały się zno- 
wu, że: 

Przyjdzie świety Michał 
Będzie ogorzelinę spychał. 
Starzy gospodarze pocieszali się, gdy dzień te- 


zo świętego był ciepły i dozwalał się plenić mło- 
dej oziminie: ` 


Grzmot na świętego Michała, 
Żywność przyszła, Bogu chwałą 
W lasach złociły się liście, czerwieniły t nieo- 
czekiwane przybierały barwy a niektóre z nich 
jak n. p. jesiony poczęły je już tracić na dobre. 
Wiele ptactwa odlatuje do reszty. Bociany opu- 
szczały zagrody już przed siewem oziminy, ja- 
skółki, kukułki i turkawki nikły w czasie siewów, 
a siewki zjawiały się gromadnie na polach po ich 
zasianiu. 
Siew oziminy powinien być skończony we wrze- 
śniu. Kto przeciągał go w późną jesień, do św. 
Michała (11 listopada) lub tylko do $w. Gawła, 
mówiono: 
Urbanów owiesek, Marcinkowe żytko 
Dyabli wzięli wszystko. 
Prace w polu kończone więc były i przysłowia 
odpowiednie do tego. 
Na święty Francisz 
Czego się w polu chłopie kręcisz? 
Na świętego Łuka — schowaj pług 1 włóka. 
— Święty Łukasz, czego w polu szukasz 
— Szukam rzepy — alboś to ślepy? 
Po św. Franciszku pasano na buinych  runiach 
| mziminw. jak wskaznie to stare przysłowie: 
Po świężvm Franciszku, 
pasa bydło na żytnisku. 
i Ziemia czekała na przyjście białei Pami — Zimy. 
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fabryczny, który zaopatrywać będzie tutejszy 
przemysł po oryginalnych cenach w pneumatyki 
łakotcż inne artykuły techniczne. co z pewno- 
ścią nie bez wpływu będzie na tutejsze ceny. O 
bliższych szczegółach tej nowej placówki donie- 
siemy w późniejszym terminie. 5316 

STAN POGODY. Prognoza na Środę. Przcwa- 
Żnie pochmurno, miejscami mgła lub deszcz. nic- 
co cieplej, wiatry z kierunków zachodnich. 


Z TEATROW. 


Oi GG Anon GG 

MIEJSKI TEATR OPERA I OPERETKA, W 
eperze „Carmen'w dniu dzisiejszym wystąpi go- 
Ścinnie p. St. Gruszczyński. Jutro we czwartek 
5 bm. „Cavallcria Rusticana“ i „Pajace* z osta- 
tnim występem p. St. Gruszczyńskiego, 

Z TEATRU „BAGATELA*. Występy gościnne 
Józefa Węgrzyna w „Sublokatorce* Siedlec- 
kiego. Do niedzicli „Sublokatorka* z Józefem 
Węgrzynem w roli głównej. W sobotę popoł. 
wznawia teatr po dluzszej przerwie „Dra Sticgli- 
tza* po cenach do połowy zniżonych. 

KONCERT KAZIMIERZA SKOCZYLASA. W 
niedzielę 15 bm. wystąpi z koncertem, pierwszy 
raz w Krakowie, Kazimierz Skoczylas, bas, ar- 
tysta opery rosyjskiej. Po licznych występach w 
różnych miastach zagranicy, któremi prowadził 
szlak powrotu z niewoli bolszewickiej „na Oj- 
czyzny łono" (Baku, Tyflis, Teheran, Konstanty 
nopol) miał także Skoczylas swoje koncerta i na 
ziemiach polskich (Modlin, Tczew, Grudziądz, 
Łódź). W pieśniach szczcyólnie uwydalnila się 
rozlugła skala głosu Skoczylasa. Dolychczasowe 
sukcesy młodego śpiewaka każą przypuszczać, 
że i publiczność krakowska, znana ze swego kry- 
tycyzmu obdarzy Skoczylasa takicm  uzranicne 
na jakie zasługuje jego rzeczywisty talent. Bilety 
Są już do nabycia w księgarni S. A. Krzyżanow- 
skicgo, Rysa k Glówny A—B. 

NAJBLIŻSZE KONCERTY W IMPREZIE KRA- 
KOWSKIEGO BIURA KONCERTOWEGO E 
RUJAŃSKL TRIO: POŹNIAK—DEMAN- DE- 
CHERT wystapi tylko jeden raz w Krakowie, it 
to 8 bm. Trio to, pierwsze dziś w Europie, kmi- 
Certowato w ubiegłym sezonie z niczwykłem po- 


wodzcniem w Niemczech, Włoszech, Czechach i ; 


Polsce, obecnie zaś pozyskane zostało na wielkie 
tournee do Hiszpanii i Arneryki. 

ARNOLD FOELDESSY, słynny czelista wystą- 
pi w.Krakowie tylko jeden raz, a to w  ponie- 
dzialek 16 bhm.. 

EWA I ADAM DIDUR, których koncert w Kra- 
kowie był prawdziwą senzacyą artystyczna, wy- 
siąpią z pożegnalnym koncertem w poniedziałek 
23 bm. Bilety na powyższe koncerty są już do 
nabycia u Braci Lipskich, Sławkowska 8. 


REPERTUARY TEATRALNE. 
TEATR IM J. SŁOWACZIEGO. 


Sroda: „Marya Stuart* Słowackiego. 
TEATR MIEJSKI OPEBA I OPERETKA, 
Środa: „Carmen“. 
Czwartek: „Cavalleria Rusticana“ i „Pajace", 
TEATR .BAGATELA”: 
Środa: „Sublokatorka“, 


ZE SPORTU. 


PILKA NOŻNA. 

Poprzedni tydzicń w Krakowie minął pod zna- 
kicim braku zawodów sportowych. Oprócz dwu 
wybiinicjszych meco spotkań Wawel—Tarnovia 
1:1 1.20 pp. — Makkabi 3:3, rozegranych w stra- 
sznych warunkach terenowych i przy braku pu- 
bliczności, uie mieliśmy żadnych emocyi sporto- 
wych. Flucznie zapowiedziane i zapowiadające się 
wyścigi kolarskie (o nagrody m. in. puhar dra 
Hladija), ze względu na aurę zostały odwołane, 
Na co złożył się wyjazd Il krakowskich graczy 


do Jugosławii by bronić honoru Polski, jak rów- ` 


micż spotkanie z reprczentacyą Lublina w Lu- 
blinie. 

KRAKÓW — LUBLIN 6:2. Zawody między- 
miastowe. Spotkanie to nie przyniosło spodziewa- 
nych korzyści propagandystycznych, gdyż z po- 
wodg deszczu zgromadziła się znikoma ilość wi- 
dzów. Gra cała toczyła się pod znakiem prze- 
wagi Krakowian. Bramki uzyskali: trzy Reyman 
NI. dwie Czulok. jedną Kogut. 

Lwów ZIX. Pogoń—Resovla (Rzeszów) 4:0 
(3:0). Czarni — i9 pp. 5:2 (2:1). UX. Pogoń— 
19 pp. 5:1 (1:0). 

Praga. Nucrnberger F. K. — Sparta 3:0 (1:0). 

Cieszyn. DSK Teschen — DFC Sturm  (Biel- 
sko) 1-0 (0:0). 

Wiedeń, WAC — WAF 1:0 (0:0. Admira—Sim- 
mering 6:3 o mistrzostwo I. klasy. Germania — 
Czicketer 1:1. Ostmark — Nussdorfer 2:1. Red 
Star — Donaustadt 1:0. . 


Krwawa zbrodnia w piwnicach kinematografu 


Tajemnica poćwiartowanego trusa dziewczynki. 


(1.) Przed paru dniami donieśliśmy krótko 


o tajcmniczych zwłakach dziewczynki, zua- , 


lezionych 
POD PODŁOGĄ SCENY 
kinematografu „Madelon* w Paryżu, 

Zagudkowa ta zbrodnia. która stała się w 
tej chwili najnowszą senzacyą Paryża, oma- 
wiana jest szeroko i długo na szpaltach 
pism paryskich. 

Pod posadzką soeny kinematografu „Mar 
delon“ znajduje się rodzaj piwnicy, który 
służy za sklad rupieci. Wobec togo, że w 
miejscu tem rozchodziła się od pewncgo cza 
su okropna woń rozkładającego się ciała, 
zaczęto czynić poszukiwania i wykryto w pi- 
wnicy pod podłogą 

TRUPA POCIETEGO NA KAWAŁKI, 
| 


które bvły porzadnie ułożone jedne na dru- 


gich, niby stos dr-e, ""un był nagi. a tyl- i 


ko na nogach widniały jeszcze pończochy i 
buciki. 

Lekarz sądowy. którego oelędzinom pod- 
dano zwłoki. stwierdził. że są to zwłoki dzie- 
wczynki i że zbrodnia datuje się z przed mie 
siąca, Ciało jej 

POKRAJANE BYŁO NA 8 CZEŚCI; 


w uszach wisiały kolczyki. Równocześnie 
znaleziono pod podłogą sceny kawałki ubra- 
nia. czarny fartuszek i t. d. Rzeczy te wraz 
z kolczykami zmarłej pozwoliły stwierdzić 
identyczność jej osoby. kazało się, że jest 
to 1l-letnia Zuzanna Barbala, która 

PRZED MIESIACEM ZNIKŁA Z DOMU RO- 

DZICIELSKIEGO. 


i której śladów policya paryska szukała od- 
tąd daremnie. 

Zawiadomiona o wypadku rodzina, ujrzaw 
szy zwłoki dziecka, mimo, że już w stanie 
rozkładu. rozpoznala w nich zaginioną. 

Policya paryska prowadzi obecnie energi- 
, czne śledztwo, celem wykrycia zbrodniarza, 
' który musiał być 
i DOKŁADNIE WTAJEMNICZONY 


!' w urządzenia lokalu kinowego, drzwiwki 
bowiem. prowadzące do rupiecijarni pod po- 
dłogą sceny. są tak ukryte, że istnienie ich 
mało komu jest wiadome. Policya usuwa 
możliwość spelnienia zbrodni w miejscu, w 
kiórem wykryto zwłoki dziecka; ćwiartowa- 
bie ich musiało się odbywać w miejscu zu- 
pełnie bezpiecznem, zdala od możliwości 
ZŁAPANIA NA GORACYM UCZYNKU, 
z niesłychaną zimną krwią i spokojem. == 
' Z drugiej strony zbrodniarz, który dokona- 
wszy ohydnego czynu gdzieindziej, przy» 
niósł pokrajane zwłoki do kina, musiał to 
zrobić w nocy, aby mieć pewność, że nikt 
„mu w krwawem dziele nie przeszkodzi, 

W Mordze, dokąd odstawiono zwłoki nie- 
szczęsnej ofiary, przeprowadzona autopsya 
stwierdzila, że dziewczynka przed zamordo- 
waniem została zgwałcona. Miejsca, nabier 
gle krwią i siúce na ciele dzieciaka dowo- 
dzą, że staczało ono zaciętą walkę ze zbrod: 
niarzem. Śmierć nastąpiła skutkiem udu- 
szenia. W żołądku zumordowanej znalezio- 

t no ślady pokarmów, w czem dowód, że speł- 
| niono na niej zbrodnię wkróice po wyjściu 
z domu rodzicielskiego. 5 


Budapeszt. VAC — MTK 2:1 (1:0). FTC—Toc- 
,rekves 2:2. Vasas — Kispesti 1:1. Ujpesti — Zu- 
glo 1:0. 

Berlin. Hertha —- Preusen 0:0. 

Stutgart. Kicker — SV Feuerbach 2:0. 


z SALI SADOWEJ 
| Echa procesu o obrazę prokuratora 


| (ch) Jak się dowiadujemy prof. dr Reinhold i 
"adw. dr Goldblatt wnieśli odwołanie od wyroku 
zasądzająccgo do sądu okręgowego karnego jako 
apclacyjnegu. Wobec tego ponowna rozprawa od- 
będzie się jeszczę w Ciągu bieżącego iniesiąca. 


Oszustwo i dezercya. 


| wadziła życie rozwiązłe, w uniesieniu chwych 
scyzoryk i zabił ją. x 

Zeznania świadków jednak były nieprzychylne 
dla oskarżonego, który zarżrął swą żonę po dłuż- 
szej sioczunei z nią walce. 

Po dwudniowej rozprawie sąd admiralski ska- 
zał Romanowicza na śmierć przez rozstrzelanie. 
a Suleckiego jako wspólnika na 2 i pół roku wię- 
zienia. 


Nadesłane. 


(Za tę rubrykę redakcya nie odnowlada) 


Podziekowanie 


(ch) W dniu wczorajszym odbyły sie przed ` 


sądem wojskowym przy ul. Montelupich dwie 
rozprawy. 

Pierwsza toczyła się przeciw sierżantowi Jó- 
zcfowi Wrońskiemu oskarżonemu o sprzeniewic- 
rzenie sort mundurowych i kilkunastu przeście- 
radel. Sąd przyjął, iż oskarżony dopuścił się 
tylko oszustwa, wobec czego skazał go na mie- 
siąc więzienia i dczradacyę. 

Jako drugi zasiadł na ławie oskarżonych ?0- 
lctni Piotr Wójcik pod zarzutem kradzieży 130 
tysięcy marck na szkodę swego przełożonego, 
jakoteż popełnienia dwukrotnej dezercyi. Oskar- 
żony robi wrażenie człowieka upośledzonego na 
umyśle, typowego onanisty — matołka, 

Trybunał po namyśle wydał wyrok skazujący 
Wójcika na półtora roku więzienia. 


Marynarz zarznął swą żone. 


SKAZANY ZOSTAŁ NA ŚMIERĆ. 

Przed grudziądzkim sądem admiralskim odbył 
się proces przeciw 2 marynarzom Romanowiczo- 
wi I Suleckiemu, oskarżonym o zabójstwo żony 
Romanowicza. Według zeznań Romanowicza o- 
żcnił on się z miłości, w czasie kiedy jednak słu- 
żył we wojsku Żona zdradzała go. Namawiał ją. 
by porzuciła kochanka, gdy ta jednak dalej 'pro- 


` 


Od ś:edy dnia 4 do poniedziałku 9-zo października br. 


K 
lI SULTAN SARAI-DARAI" 


ll ga część fimu egzot.: „Jago $ułtzńska Mość Krol Madagaskaru". 
W głównej roli EWA MAY. 


Prreżliierne 30 Q: a 2 =en? cyt, 
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KRAON — ULICA ŚW GERIRUDY L. 5 — KRAKOW. 


JWPanu Drowi Woiciechowi Recowi 


za bezinteresowne przeprowadzenie opera- 
' cyi mej córce, oraz troskliwą, wprost ojcow- 
ską opiekę składam tą drogą wyrazy naj- 
głębszej czci i wdzięczności 
5315 M. Schrederowa. 


PP. Lekarzy-Dentystów, 


którzy ukończyli szkołę Lekarsko-Dentystyczną 
| w Mińsku w roku 1913 i złożyli egzamine 
na stopień lekarza dentysty przy Uniwersytecie 
Warszawskim w styczniu -kwietniu 
1914 roku uprze'mie proszę zgłosić się pod 
adresem: 5315 


Zakład dentystyczny Lekarza-dentysty 
Aleksandra Romma, Krosno (fetppolska), 
|... ||| O "zz 


Pokoju kawalersk'ego 


poszukuje się natychmiast za dobrem wy- 
nagrodzeniem. w okolicy śródmieścia. Wa- 
: runki uprasza się podać pod „Fel. Zet“ do 
* Administracyi „Gońca Krakowskiego", 


ör nd s’. Aten : Madagaskaru. 
OER E E 
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Najgroźniejszy z polskich bandytów, 
iegendarny „grenadyer* ujęty! 


Fotwór, nie człowiek. — Zdra'ca Polski. — Krwawy łotr. 


Warszawa, (Tel. wł). Wczorajsza kronika po- 
licyjna notuje niemal fantastyczne dzieje po- 
ścigu i wali za jednym Z najniesczpieczniej- 
szych banuytów, jacy Kłzsdykolwick grasowaH w 
Polsce. Nazywa się on Brykacz, a lepicj i po- 
wszechniej byt znany, jako „giemadyer*, Grase- 
wał początkowe wśród ludnosci wsi i miaste- 
czek w okolicach Grodna, Tam przed dwoma 
łaty wpadł w ręce żandaruneryi polskiej. Ska- 
zany na 7 lat więzienia w niezwykle przemy:l- 
ny sposób, przy pomocy podkopu, zdołał Się 
ulotnić. Rozboje i morderstwa znaczyły drogę, 
którędy chadzał. Przedostał się na Litwą Ko. 

ńską i tu zaciągnął się do wojska, szybko 
awansowal, Gochodzac do stopnia kapitana ar- 
mii litewskiej. Wkrótce po otrzymaniu stopnia 
oficerskiego, dostał rozkaz  niepokojenia lud- 
mości polskiej pasa neutralnego. 

Kapitan-randyta dobrał sobie podobnych so- 
bic 40 ludzi uzbroił ich w karabiny maszynowe. 
granaty recze i raz po razu urządzał nowe Wy- 
prawy na dwory į zaścianki polskie, siejąc 
grozę i rozpacz wśród ludności polskiej, 

Oddziały bandytów litewskich wracały po ka- 
dei wyprawie do punktu wyjścia, którym hył 
jeden ze sztabów wojsk litewskich, dysłokowa- 
nych na pograniczu pasa neutralnego. Za każ- 
dym razem oddziały morderców litewskich 
Składały schie zmasakrowane trupy ofiar pol- 
Bkich, służyło to bowism za dowód sprawnego 
wywiązywania się z rozkazów sztabu. Składali 


również pieniadze i wiele wartościowycn przed- _ 


miotów do rąk sztabu, Skarby owe budziły po- 


żądanie wśród samych bandytów, a najwięcej u 
kapiinna-handvty, To też pewnej nocy targnął 
Się na ukryte przedmioty. Zamach powiódł się, 
Z zagrabionemi pieniędzmi I klejnotami ,grena. 
dycr* wSzedł na terytoryum polskie i tu uzbro- 
iwszy się od stóp do głów szerzył poploch wśród 
ludności miejscowej. Liczha ofiar tego bandyty 
rosła niemal z dnia na dzień, Policya polska 
miała niolada trudme zadanie do spełnienia. 
Długi szereg pościgów koůczył się stale niepo- 
wodzeniem, a tymczasem groźny bandyta ma- 
czył drogę swą kilkunastu nowymi trupami. 
Nikt mie ośmielił się zbliżyć da niego, albowiem 
każdy śmiałek, który to czynił przypłacał od- 
wagę swą śmiercią. Tak zginął między wielu 
innymi dzielny i odważny starszy przodownik 
policył polzkicj Tomczyk. 

A tymczasem o „grenadyerze* poczęły two- 
rzyć się wśród ludu istne lependy. Mówiono, że 
nikt nie zdoła gn ująć. albowiem jest wcielenicm 
dyabla, który stcje ogniem, Drżano ze strachu, 
sdy kto wymówił jego nazwisko, Grenadyer zja- 
wiał się niekiedy w biały dzień w pobliskich 
wioskach. a wówczas miejscowe kobiety stawa- 
ły się ofiarami jego zwierzęcych namiętności. 

Miedzy wysłanymi specyalnie ludźmi przez p. 
min. spraw wewnetrzmych dla tropienia niezwy- 
kłego zbrodniarza znalazł się pewien komisarz 
policyi państwowej. kióremu po wielu niesły. 
chanie ciekawych przygodzch udało się wreszcie 
ująć grenadyera w lasach koło Głębokiego, Obe- 
cnie kapitan-bandyta znajduje się w więzieniu 
! w lidzkiem. 


ŽZonaatamanaMacthnay zbiegła 


ZA CENE ŻONY — UKŁAD POLITYCZNY. 


Warszawa (tel. wł.). Żona więzionego obe- 
enie w Warszawie atamana Machny uciekła 
wczorajszej nocy z obozu dła internowanych 
w Strzałkowie, 

Jak już przed paru dniami donosiliśmy, 
bolszewicy pertraktowali z Machną o wywo- 
łanie przez niego powstania w Małopolsce ił 
postawili równocześnie za warunek prowa- 


dzenie dalszych układów o oddanie żony ja- ` 


ko zakładniczki. Wobec tego rozciągnięto 
również nad Machnową odpowiedni nadzór. 
Przebywała ona ostatnio w szpitalu w 
Strzałkowie, miała bowiem za kilka dni zo- 


stać matką. Pokój sypialny, gdzie leżała Ma 


chnowa, został przed kilkoma dniami zar ) 


kratowany, a przy drzwiach pełnili na zmia 
nę w dzień i w nocy służbę wartowniczą spe 
cyalni dozorcy. Mimo tych ostrożności doko- 
nana wczorajszej nocy rewizya inspekcyjna 
znalazła sypialnię. zajmowaną przez żonę 
słynnego watażki, pustą, Wywiezienia jej 
, dokonano zapomocą przepiłowamia ji wyję- 
cia krat z okna. Ministeryum spraw wewiię- 
trznych, które otrzymało wiadomość o wy- 
wiezieniu Machnowej, zarządziło enurgiczny 
pościg. 


Powstanie w A banii. 


Rzym. (AW). Pisma donoszą z Tirany, że w 
Albanii wybuchło powstanie, Cały szereg wier- 
mych Włochom, Albańczyków opuścił kraj i u- 
dał się do Włoch. 


Banda „podpalaczy nóg” 
przed sądem. 


OLBRZYMI PROCES W BELGI. 


(1) W Antwerpii stanie przed sądem przysię- 
głych banda rabusiów Rauwelaerts, która przez 
wielokrotne rabunki, wzniecanie pożarów i wla- 
mania trzymała całą ludność miejscową i oko- 
liczną pod bezustanną grozą paniki. Aby właści- 
cieli samotnych dworów zmusić do wydania u- 
krytych pieniędzy, złoczycy przypiekali ich po- 
deszwy nad ogniem, i grozili, że ich spalą żyw- 
cem. Ludność belgijska nazywała z tego powodu 
bandytów „podpałaczami nóg“. 


Energicznym staraniom policyi i źandarmeryl 


udało się w końcu schwycić rabusiów. Rozprawa 


będzie niezwykle ożywiona: w olbrzymim tyn 
bowiem procesie ma zeznawać kilkuset świad- 
ków. 


Z POLSKI, 


JUGOSŁOWIAŃSKI MINISTER W WARSZA. 
WIE. W najbliższych dniach dn Warszawy przy- 
będzie deleracya jugosłowiańska. Na czole tej 
elógacyi stoi były minister finansów Jankowicz. 

O RATUNEK DLA WARSZ. TOW. NAUKO- 
WEGO. Budżet Tow. Nauk. Warsz. na rok 1922 
wypracowany z wielkim mozołem, przewidywał 


1 
! niedoboru 67,192.842 mkp. Niedobór ten byłby 
całkowicie pokryty dzięki poparciu sier rządo- 
wych i wielkiej ofiarności społeczeństwa naszego, 
lecz niestety, wobec ciągłego spadku naszej wa- 
luty w stosunku do dewiz zagranicznych, niedo- 
bór ten zwiększa się z każdym miesiącem, ba 
+ nawet — dniem. W obecnej chwili powyższa po- 
| zycya budżetowa nie odpowiada zupełnie wyma- 
i ganiom chwili bieżącej i Tow. Nauk. Warsz. zna- 
lazło się w sytuacyi niezmiernie trudnej, ponie- 
waż Wydział Nauki Min. W. R. i O. P. z powodu 
, minionego przesilenia rządowego i finansowego 
| nie jest w stanie pokryć powyższego niedoboru 
T. N. W. Pozotaje więc tylko ratunek ze strony 
społeczeństwa polskiego przez szybką i wydatną 
ofiarność na rzecz Tow. Nauk. Warsz. Tow. Na- 
ukowe Warszawskie zwraca się dziś do społe- 
czeństwa z prośbą o ratunek zagrożonej insty- 


tucyi. 

NOWY GMACH DLA PKO. W roku bieżącym 
ukończony będzie nowy gmach dła PKO. Gmach 
ten jest budowany z uwzględnieniem wszelkich 
potrzeb instytucyj bankowych; na dole zawierać 
bedzie olbrzymią salę dla publiczności z łatwym 
dostępem do licznych okienek kasowych. Na dole 
również znajdować się będzie oddział skrytek 
(Safes), których PKO będzie posiadała 6 tysię- 

„cy. Taką liczbę safesów posiada niewiele instytn- 

| cyj bankowych na zachodzie. Na górnym piętrze 

y znajdować się będzie szereg obszernych sal prze- 
znaczonych na biura, które zatrudnią przeszło 
600 pracowników. Ogólny koszt budowy wynicsie 
JĄ miliard marek polskich. 

| NOWE PAROWOZY DLA POLSKI K. K. Ż. 
zamówiło 25 parowczów w firmie Bandwin 
(Ameryka). Parowozy te badą dnstarc"cn" w no- 
czątku przyszłego roku. Nadto zostaną puszczo- 

| ne w ruch w dniach najbliższych dwa parowozy 


 muńsiki i estoński nawiązuje 


s 
| 


Numer 273 


zbudowane częściowo w pierwszej fabryce loko- 
motyw w Chrzanowie. W przyszłym roku wspo- 
mniana firma dostarczy 54 parowozy, które będą 
już całkowicie zarówno zbudowane, jak i zmon- 
towane w Polsce. i 

POWODZENIE POLSKIEJ FABRYKI SAMO. 
LOTÓW, „Kurysr Poranny“ podaje, że rząd ru- 
pertraklacye w 
sprawie zamówień aeroplanów w polskiej fahry- 
ce aeroplanów Flags į Laszkiewicz w Lutlinic 
Produkcya tej fabryki wynosi prawie 1 aparat 
dziennie. 

WSPÓŁPRACA PRZEMYSŁU POLSKIEGO Z 
BELGIJSKIM, W przyszłym roku rozpocznie 
się budowa trzeciej fabryki parowozów firmy H. 
Cegielski w Poznaniu. Fabryka ta ma wspól- 
pracować z wszechświatowej sławy fabryką lo- 
komotyw Cockeriil w Belgii. Tytułem rekomte 
pensaty za współpracę rząd polski zamówił w 
firmie Cockerill 100 parowozów z doSlawą w 
roku 1923, Parowozy te będą należeć do typu 
polskiego, skonstruowanego przez K. K. ż. W 
najbliższych dniach odbędą się próby sprawmo- 
ści polskiego typu lokomotyw przy udziale wy- 
bitnych sił inżynierskich ministeryum, kolei że- 
laznych. 

DEFICYT TEAFRÓW WARSZAWSKICH. We- 
dług obliczeń magistratu, opera warszawska dała 
w ciągu pierwszych 9 miesięcy br. 419 i pół mi- 
liona deficytu, Rozmaitości 45 milionów, Teatr im. 
Bogusławskiego 114 milionów. Razem deficyt te- 


.atrów miejskich w Warszawie za pierwszych 9 


| 


miesięcy wynosi 578 milionów. Do końca roku 
bicżącego deficyt ten prawdopodobnie się zwięk- 
szy, gdyż wprawdzie opera daje nie złe wyniki 
kasowe, za to Jednakże na dramatach frekwencya 
iest. bardzo mała. 
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Ruch giełdowy. 


=000— 
Glełda krakowaka z 3 października. 
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Lwów (PAT) Giełda lwowska. Ruble carskie 
po 1000 150—170, Ruble dumskie po 1000: 20— 
30, Franki francuskie 640—680 trans. 679, Franki 
szwajcarskie 1600 1700, Funty szterlingi 38250 

250, Dolary amerykańskie 8900 9000 trans. 
9000, Dolary kanadyjskie 8750 8850, Marki nle- 
mieckie 5, 5'50 trans. 520. Lei rumuńskie 50 56, 
Liry włoskie 350 380, Korony czeskie 260 280, 
trans. 277, Korony austryackie 0'10 18, Korony wę 
£ierskie 3, 3'50, Franki belgijskie 620 650, Holen- 
derskie 3200 3400. 


Warszawa (PAT) Giełda warszawska. 
nówka trans. 1565 1600. 

Waluty: Dolary Stanów Zjednoczonych trans. 
9150 9020 sprzedaż 9650 kupno 8975, Dolary ka- 
nadyjskie trans. 8945, Franki szwajcarskie 690, 
687, Marki niemieckie 480. 

Czeki: Gdańsk trans. 492 i pół, 472 i pół, sprze- 
daż 490 kupno 450, Belgia trans. 651 649 sprze- 
daż 647 kupno 641, Berlin trans. 500 470 sprzedaż 
490 kupno 450. Nowy Jork trans. 9075 8975 9020 
sprzedaż, 8930 kupno. Londyn trans. 39500 39725, 
sprzedaż 39850 kupno 39450. 

Zurych (PAT) Zamknięcie giełdy. Berlin 0'2, 
Holandya 207 i pół, Nowy Jork 536, Londyn 
2356, Paryż 4060 Medyolan 2285, Praga 16'80, 
Budapeszt 0'21 i pół, Zagrzeb 1'82 i pół, Sofia 
315, Warszawa 0'06, Wiedeń 0'00 i trzy czwarte, 
Austr. korona stempl. 0'00 i siedem ósmyciw 


GIEŁDA ZBOŻOWA. Gryka franko Warszawa 
22000, jęczmień poznański 19500, jęczmień bro- 
warny 19600, pszenica kongresowa wagon War- 
szawa 30.000, mąka pszenna 45 proc. 51.000, je- 
czmień kongresowy na paszę 19500, owies po- 
znański iednolity 21560, żyto poznańskie 118, 120 
funtów wagi holenderskiej 19500, żyto kongreso- 
we 118 funtów wagi holenderskiej 18600, mąka 
żytnia 30 proc.'franko skład sprzedającego 33.000, 
mąkaążytnia 70 proc. poznańska 20600. kasza ję- 
czmienna franko skład Warszawa 38500, siano 
Q60N, stama 3600. 
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P e o 
Jak śpią zwierzeta? 

Naluralną pozycyę w śmie zajmuje czlowiek 
leżąc na boku z podciągniętemi nieco kolanami. 
Przybraliśmy ją dzięki wychowaniu i przyzwy- 
szajcniu, ulega oma jednak licznym zmianom i 
niemal u każdego ma pewne modyfikacye, 

U zwierząt pozycya zajmowana w śnie odpo- 
wiada ich ksmtabh om į u każdego prawie gatun- 
ku jest otmianna. 

Tak naprzykład Słonie śpią stojic, konie Sto. 
jec lub lcżęc. 

Bociany, mewy | wiele innych długonożnych 
ptaków śpi Stojąc na jednej nodze, 

Kaczki śpią, pływające na pelnej wodzie, przy- 
czem poruszają jedną nogą, by nie dobić do brze 


Ma!'py syplaję najczęściej w najelescentrycz- 
miejszcj pozycyi wisząc głową na dół uczepione 


tylnemi łapami atbo nawet ogonem wystających , 


galęzi. 

Lisy | wilki zwijają się w kłębek | ktndą pysk 
na tylnych nogach, przykrywając się puszvstym 
ogonem, jak kaldrą, Gzjąęce, ryby i węże śpią Z 
otwartemi oczami. 

Jak widzimy, rozmaitość bogata; każdy spi jak 
mu najwygodniej. 


Pomnik z monoklem. 


Zmarły minister kolonii angielskich Chamber- 
fain, byl, jak wiadomo, wzorem elcgancyi į Szy. 
ku. Ten żywy model mody nmięskiej nie pokazy- 
wal się mędy bcz monokla, 

Obecnie gdy wylonił się zamiar umieszczenia 
fego popiersia w Izbie Gmin, kwesya monokla 


wa M 


Wyjaśnienia i porady 
w sprawach Ogłoszeń zu” 
pełnie bezpłatnie w Admi” 
nistrucyi Kraków, Duna“ 
jewakiego 7. Telefon Zó03. 


| 
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odegrała większą rolę, niż po tym drobnym 
przedmiocie można się było spodziewać, 

Z monoklem, czy bez monokla? — oto pyta- 
nie, które zadawal sobie rzeźbiarz i które zadR- 
wano Sobie powszechnie. Ostatecznie monokli 
zwyciężył i zabłysnął bodaj po raz pierwszy na 
kuli ziemskiej w oku pomn.ka. 


Z Jarosławia. 


Jarosław, w październiku. 

WARCHOLSTWO POLITYCZNE. — SPRA- 
WY WYBORCZE A MAGISTRAT. W poprze- 
dnicj korespondencyi pisałem o Śmieszncj — a z 
punktu widzenia interesów narodowych — szko- 
dliwcj ambicyi mieszczaństwa jarosławskiego, 
grupującego się w Gwieżdzie, aby przy wybo- 
rach do Scjmu wystąpić z listą mieszczańską, 
względnie głosować na listę krakowską. 

Obcenie mamy świcży fakt do zanotowania, 
l tem bardzicj karygodny, że nie wyraża on woli 
jakiegoś stronrictwa czy choćby grupki polity- 
cznej lecz jest typowym przykładem warchoł- 
stwa jednostki o chorobliwej ambicyj, graniczą- 
cej z manią wielkości. Chodzi w tym wypadku 
o przewódcę NPR w Jarosławiu niejakiego p. 
G. Meinhardta. 

Pan ten dzięki fartuszkowej protckcył, został 
kierownikiem rządowcgo Biura Pośrednictwa 
Pracy w Jarosławiu. Zamiast spocząć na laurach 
i dziękować Bogu, że zrobił „bajeczną karyerę*, 
| zachciało się mu obecnie mandatu poscłskiego. 

Wprawdzie Wydział NPR na zjeździe w Rze- 
szowie uchwalił przyłączyć się do Bloku narodo- 
wego, jednak chytry „Gucio“ (nomcn-omen) głosi 


urbi et orbi, że właśnie on chciał łączności z 
Unią narod. lecz partya poleciła mu kandydować. 
Do tego całkiem pospolitego oszustwa przyłącza 
się niezrozumiała wprost bezczelność tego osobni= 
ka, który śmiał w rozmowie z przywódcami 
Związku L. N. w Jarosławiu proponować podział 
sfery agitacyi przedwyborczcj, aby sobie wzaje= 
mnie nie przeszkadzać i aby się nie zwalcząć 
zbyt agresywnie. 

Wprawdzie niema najmniejszych widoków, 
aby ten pan wyszedł! z urny wyborczej postem. 
opinia bowiem miejscowego obywatelstwa trak= 
tuje go jako pajaca politycznego, niemniej jednak 
ta perfidna robota, skierowana przeciw stron- 
nictwom narodowym a więc pośrednio ułatwią- 
jąca pracę hyenom Thona, zasługuje ña napięe 
tnowanie i stanowi smutny dowód, jak niskim 
stał się poziom moralny różnych kandydatów na 
posłów. 

Potworzone w mieście naszem Komisye obwo- 
dowe, urzędują już od 15 września, listy wybor- 
ców wyłożone do przeglądu i na razie dość zna- 
czna liczba reklamacyj wpłynęła na ręce przes 
wodniczących. Okazało się przy tej sposobności, 
że spis ludności, na podstawie którego magistrat 
sporządzał listy wyborcze, zrobiony był bardzo 
niedbale i nicdokładnie; pominięto bowiem nie- 
tylko bardziej odległe dzielnice masta, lecz na» 
wet cały szereg kamienic przy pryncypalnej uli- 
cy nic został uwzględniony! Smutny to doprawdy 
objaw, jak u nas się pojmuje sumienność w spel- 
nianiu dobrowolnie przyjętych a' nawet honoro- 
wanych obowiązków, jest to zarazem nowy listek 
wawrzynu do wieńca „zasług“ naszego sławe- 
tnego magistratu. 


Mimigistracya otwarta 


od godziny 9—=1 w połu- 
dnie i od godziny 4—7 
wieczorem. 


CENY OGŁOŻZ6N: Za | wiersz milimetrowy: W zwykłych ogłoszeniach Mk 90 — L kład tabelaryczny Mk 120. — Nadesłane Mk 250. — Nekrologi Mk 15). — Komunikaty po kronice 
Mk 300. g- Glosy pubiiczne i Dział ekonomiczny Mk 30), — Ogłoszenia przed tekstem Mik 40. Droon: ogłoszenia po Mk 50 za slowo, dla poszukujących pracy Mk. 30 za słowom 
Mairymoniaine i korespondcncve prywaine po Mk 100 za słowo.— Ogłoszenia w dnie świąteczne o 25% drożej, 


S TŁO PRZENYGŁOWE | WYJAWIKCE 
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skie, jak siatkowe, kreskowe, jedno i wielo- 
barwne na cynku, miedzi lub mosiądzu po 
cenach jakna przystępnie szych. 


Wykonanie pierwszorzędne! Oferty i cenniki 
na żądanie odiotne. 5-60 


Zamówienia skierować należy: 


Kraków, ulica Kruonicza L. 6. 
Zakłądy Graficzne. 
«000000000000000020000000000000000 
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KUN ROL 
najlepszy tłuszcz roślinny ukazał się znowu 
w sprzedaży. 
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mieć można dając do przere- 
bienia starv: welurowy, fik 
cowy. aksamitny lub lutrzany 
do znanej od wielu lat pra- 
cowni kapeluszy 


Julii Rauszowej 
Kraków, ul. Bracka L. 4, 
L piętro, 5118 


Fabryka sukna I kołder 


A. Kaliński cza 


Białystok, ul. Lipowa: 28 
poleca swoje wyroby: 
Sukna na damskie i męskie 
utrania, płaszcze, również 
kołdry pluszowe i wałniane 
Uwaga Cennik czyli próbki 
wywyia się na żądanie dur6 


1 :AZW TT 


ZMIĘKCZA I USUWA 


KAMIENIE ŻÓŁCIOWE CHILEKINAZA H. Niemo;ewskiego. 


KAMIENIE SCHODZĄ BEŻ BOLU. ATAhI W ZUPEŁNOŚCI UĄTAJĄ. Objawy (początkowe. Boi w bokach i dołku 
podserewwym (udzie stnodzą sią żebra). Pobolewania w wątrotle. Sałonność do obst ukvyi. Uiyna ciemna i mętna 
lub też bezbarwna jat woda. Język oblożony. Gorycz i kwas w ustach, Odbijanie gazami. Wzdęcia i burczenie 
w kis kach. Bóle i zawro y głowy. Sine podenerwowanie. Ob;owy ,po czas niuków). W dołku i wątrobie silny ból, 
który się rozchodzi ku stronie tylaej — pusse — krzyżu i sięga aż pod ło atki, wzdęcia brzucha, rozsadzanie łeber 
i parcie na kiszkę stolcową, Brak tchu oraz ból w plecach i kiatce riersiowej (na przestrzał). Niekiedy wymioty 
żó cią, dreszcze. z mne poty, żółtuczka. 
, Bliższych in ormacyj udziela: Aptekarz-lizyctog kla NikMOJ&WSni Wars 


jednoroczne i dwuletnia 


KURSA MATURYCZNE. 
Prof. CHOLEWY 


prosperujące od 6 lut, które już kilkuset ludziom obolga 
pici asutecznie uopomogły do zdobycia patentu do,rzałuści 
przygotowują GO Maury 
w gimnazyach i szkoł ch realaych. oraz do egzaminów 
z 6 kas gimnazyuinych i realnych. Um.eSzczenie nuri 
sów znajduje sią w .oalu wignym. CzyStym, w zi- 
'me opaan, m. Nauki u_zieiają rsaułara.e w i czb.e 
5—6 godzin dzicnaie dodorowi 'rofesoruwie, doświad. 


wykonują wszelkiego rodzaju klisze drukar- 


w Krakowie, ul. Krupnicza 6 
Towary tanieją 


zawa, Nowy Sw:et Nr 5. 

Bydgoski 

Handel i Przemysł 
posiugują się 


»» Gazeta Bydgoska 


PEP ZOZ _— 


NAAAAARŁŃRA RR AIRA 


Na żądanie otrzyma każdy 
bezpłatnie 


uy Cennik ilustron: 


Materyały manufakturowe. — P}ó 
tna, — Cajgi. — Kolory. — Belizna. — 
Chustki i wiele innych artyku ów 
ar po niebywale tanich cenach. wy 


Cennik wysyłamy po otrzymaniu pocztówki z po- 
danym adresen. 


Adresować: p czeni w soskaniu r. zag TA Es z : i 
O a TAKA memea Alana Gaua NNN 
PORCELANA i KASITI ADOLE EBER (ITI VAKCINE 
Wylwintne wyroby 2 piorwzorzędnyth fabry UL eLorvansra 6. TELEF. a233. Ola WAA WANANE kozoraccjiwow 


Btr 16 


pom uzdoluiona w eks edy- į 
oyi masarskiej potrzebna 
zaraz, Kumela, Szewska 2, 


l POSAO SZU:AJĄ | 


C — 
kspedysnt lat 21, z branży 
maszyn roln., biegly w 
kim i niem eckim ęzy- 
poszukuje odpowiedniej 
posady w tej lub innej gałę- 
zi od 1/X 1922. Łask. zgłosz. 
do Adm. Gońca pod Nr 5234 


= 


osniarks uzdolniona poszu- 
kuje posady w Krakowie. 
Łaskawe zgłoszenia J. P., Dru- 
karnia Ludowa, Kraków. 5307 


O 
| kueno | 


Kere maszyny Trykotażne 
(Strickmascninen) do wy- 
robów wełnianych stczegóło- 
we oferty nadesł.c Ciderman, 
Warszawa, Muranowska. 5326 , 
E 


j 3PNŁEWAŁ $ 


„bose łowy koc oł stalowy | 
kopainiany 20 m. po-) 
wierzchni oyrzew. 5 atın. 62 | 
rurki pliomierze ameryk. w 
dobrym ntanie do sprzeda- | 
mia. Gołogórski, Spas obok 
Star. Sambora. 5470 


ROŻLuzE Í 


| 
Zora wszelkie donumen- | 
ta wojskuwe na nazwisko 
Adam Rusinek, por. rez, u- 
nieważniam. 5311 


pjenente wojsk. skradziono 
pod nez. Roman Kowa aa 
309 


unieważniam. 5 


tadent filozofi, celujący ma- 

turzysta szuka lekeyi, lub 

innego zajęcia. Zgiosz:nia: 

Czapskich 1. „dla Rybcznka*, 
5311 


o o EzZi Z EA 
Uezzetniam skradzione tym- 
czasowe zaświad. demob. 


| 
Dow. wojak Samoch. Nr. 3 
w Krakowie w 1894 3 mieś. 
kartę kolejową. ewenń zna- 


lazcę proszę o zwrot doku- 
mentów. Czesław Jaworski, 
Bochnia, Leonarda 654. 4281 


N. KUCHARSKI! 


FABRYKA DRUTU 
| WIRORÓR DROCIANYCH 


Ldrecki, W. Kaciarsii i Ska T. A 


Kraków-Podgó:ze ` 
Romanowicza 5, tol. 277 


Basowa prodaktya drotu 
I wyrobów dracianych 


I. Druty: 


Żelazne, twarde i żarzone, 

nkowane, miedziane. 

rut sprężynowy twardy, 

galwanizowany. Drnt dla 

telegrafów i telefonów. 

Druty kolczaste, zwykłe | 
3 poc nkowunce. 


M. Wyroby druciane: | 
Drucinne siatki plecione 
do wszelkich ogrodzeń. | 
Siatkowe ochrony pasów 
transmisyjnych. maszyn, | 
schodów. okien dachowych 
i Ł p. Druciane raty (siat- | 
kowe) do żwiru, węgla, 
kamienia, wycierac k, 
sistkowe i t p. Druciane | 
tkaniny. Druc*no motera- | | 
że do !óżek z siatki spre- | | 
cynowej W ruimach że!n- | 
znycn. 


Hi Wyrazy Żelazna: 
Kompis:ne ogrodzenia p'a- 


ców, parków., gazonów, 
Bronx 5 brznisł żelneno- 
blaszana. siatuewQ s n p. 
Zani o wiąrawadachowe, 
okna „intyczae, heht 

we i t.p. Aer zejazne 
zanean Ula rzjykali, xs- 
SA. Guam I L p. Hi7 


NZ UŃ. 4288 


Li, p bszęłutnie. | Í 
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Wvdawca i odpowiedzialny redaktor: Krzywy Antoni, 
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Nr 2173 


DO CZYTELNIKÓW „GONCA KRAKOWSKIEGO” 


Już praw.e wszyscy 


czytelnicy „Gońca Krakowskiego* przekonali się czy to będąc osob ścia w naszym składzie czy też po otrzymaniu zamówionych u nas towa 
rów pocztą, że ę Warsza ss«4«a Sposha Manu! -kturgwa" jest najtańszym łódean z-kupu towarów oiawatnycnh, o czem 
zresztą Św udccą tekże tys ące lstów, przybywa ących do nas za wszystk cı niemal stron Rzeczynospoiitej od nljesiów naszych, którzy składają 
się ze wsz,sikicn warstw imdaości, jak; generułowie, inżynierowie, obywatele z.eimscy, adwokaci, lekarza, konsumy. kółka roln cze, duchowień- 
stwo, szpitale i t. p. 

Zamawiający u nas towary zostaje naszym stałym kljenten, o czem św alczą częste zamówien a 

Di. czego pos adamy najlssoziy I najtańszy towar? Od owiedź bardzo prosta. Stałe mamv wielkie zanasy towarów na składzie, 
kupujcmy bezpośrednio z fabryk w ęxtsze partja : dewizą naszą jast: duty obrol — dobry towar — Maiy zyska 

Chcąc dać nadal możność naszym kljentom zamówienia towarów na nadchodzący 


Sezon Jesienny 


podajemy niżej cennik towarów, które wysyłamy po starych jeszcze cenach, względnie z niewielką zwyżką, iak np. na białe towary. 


dział ubraniowy (mes ::) 


Materja! (czysta wełna) pełnej szsrokości najnowszy, elegancki, w dobym gatunku, bardzo trwały i efektowny w ko!orach grana- 
towym, czarnym, marengo, bronzowym, zielonym : wiśniowym. w drobn ntkie krateczki, paski lub gładki, o wyrobie ;euwabno-miękkim, nie- 
zbędny dla wszystnich, pragnących zaopatrzeć się w elegan: kie ubiunie na jesańiz.mę C.na za 3 metry gat „A“ Mip. 12 00—, gnt.. B“ 
Mkp. 16.500— i na,wyższy gatunex „C* Mko. 23 5900 - (gutunek „C” sprzedawany jest wszędźia po Mkp. 9UU0— za metr.) Gatunek „D“ 27.500 
Mkp. za 3 metry (Gztunek „D“ sprzedawany jest wszędzie po 12.000 Mkp. za metr. 

Podszew<ii dod xi do usrań 

Do każdego odcinka ubranłowego dodajemy na żądanie PP. Kljeotôw pelny komplet podszewki pod marynarkę, kamizelkę i spodnie 
do rękawów i kieszeni. Gat. „A“ Mkp. «0U0'- , gat. „B° 7500 — i gat. „O” Mk. 8110—. 

Kupony na spudnie czysto wein* me, cza ne tło w białe paseczki do ubrań wizytewych po Mkp. 7000:—. 9600*— i przedwojennej jakości 


, czysto kamgurnowe po ikp. 15200 17 8UU „żiep. 


Dodatki do spodni po Mkp. 1500— i 2500— 


Polecamy nu czarne lub granztowea ubrania BOSTONY po starych cenach: 
Boston .A* Mkp. 45u0 — za mntr Boston „D* Mkp. 11000'— za metr 
+ »B“ sy 000Z „ «. = KEG 14100'— „ a 
tasta a u u SEE 17 00:— „ . 


Matar;ai nadający się specialnie ma porrytie futer, box.esE, łuzureuw I ¢. p., w hoiorach: czarnym, mareugo lub granatowym 
Gatunek „A“ Mkp. 6800.—, gatunek B° Mhp. 95,0—, gut „C” Mirip. 14.50U — i gat. „D* Mkp. 13000 — za mer 
||| R 


„RO PRZ RAZ” 

PMaterjać grubszy Specjalny na paiia MOSHE ub uaman Q, JESENA UD Ziwa p Wa our" we wszystkich kolorach, 
po lewej stronie kraty zastępują podszewkę, gatanek „A” Mkp. 85600—, gatunek „B“ Mkp. 10.500—. gaiunek „C* Mkp. 12200— i ga- 
tunek „D“ Mkp. 16:60U— 


iolęcumy iuuterja: pluszowy W prążki Da spotu.e, Kurtki, rozne kolory po ubUU Mep. za mctr. 


Materjasy damskie. 
Materjał .modern* (czysto-wełniany), nadający się na sukne we wszystkich na'modnie szvch kolorach (szerok. 110 cm.) po mk. 3800— 
za metr, wyższego gaiunku „szy nr. TUG' praedzo;enoy materja: ten polecamy na elieganck e. szykowne suknie leatralne, wizytowe i t. p, 
po mk, 5.600.— za metr, 
Szew.oty damskie nailepszego wyrobn pierwszerzędnych fabryk zastępujące w zapełności angielskie materjaty podwójnej szerokości we 
wszystkich kolorach po mk. 2.509.—, wyższego gałunsu 3200.— za metr. 


BGOWOŚCS5EZCNU. 


W nadchodzącym sezonie bardzo modne będą płaszcze danisuie z piuszn iub materjaiu zamszu, wobec czego przygotowaliśmy 
większy zapas takow;ch. A 
mng eiski oryg nalny plusz cusań i gładsi bardzo efektowny i trwaiy na dziesiątci iat, szerokości 130 cm po mk. 21.500.— 
|. za melr ('surzedawany wszędzi w Warsz wie bo nik, 3.0.0) =) Na n aszcz pOlrzeva 3 meiry. 


(augielski). 


OOOO O 
Zamsze ua uaimskie jesionki lub płaszcze zimowe we wWszstatch najmodniejszych kolorach. Gat A mk. 9.u00.—, gat. B 12.000.— i gat 
C 15.200 — za metr. Na płaszcz potrzebu od 2'/2—3 metrów. 
Posiadamy równ eż damskie mater,ały — „gabard'na* zagraniczna we wszystkich kolorach, specjalnie na kosuumy po mk. 6.500.— sa met 
(na kostjum potrzeba 31/2 metra’. 
sztuczki na całe spódniczki giadkie, w krateczki inb paski po mk. 4.200. 
* „ bluzki o» 2500. 
5 sa R z kanknzkiego jedwab u . . 480. 


Zias P:OCien. 


Medepolamy biało trancaskie pełnej szerukości po 1350 i 1500 mk. za meir. 
Piotno białe na Siei Zie. poszewki i t p., sztuczka 17 metrów po mx. 24.00 —. 26500— | 29000 — i kolorowe. 
Płócienka białe w paski na ubranka dziecinne, biel znę, lartusaxı 1 t. p. po ma. 1100 za metr 
Zagraniczne zełiry na koszula po mk. 1400—, 1600=— i 1800 — za metr 
Flanele francuskie wə wsz;stkicn kolo:ach po me, 1100 - 1 1300 za 1 metr. 
Ręczniki biale, wyrób gładki lub walowy, bardzo irwaie w pranu po luv0 i 1200 mk. za sztukę. 
Obrusy białe wysokiego gatunku na 6 osób po :9.u mk, — Kolorowe w śliczne desenie po G50U i 8000 Mkp. 
Przęscieradł: białe gotowe (2 m. szer. największej ze spec alnego płotna prześciersdłowe„o po 4200 mk. i lepszy gatunek 4800 | 5800 mk. 
Baje we wszystaich kuloruch pouwófej szerokości na suknie i szlafioki po 2100 mx. za metr. 

j Specjalne ceerwone pióina „Tyk* na wsypy, navapś ego gat. gwarant. nie przepuszcza pierza po mk., 1800°— i 200).— za metr. 
Chusteczki do nosa męskie webowe orvc'na'ne szwajcarskie po mk. 500 — 2# tuzin. damakie wate i kolorowe po mk. 00 za tozin. 


Ko:Gry, Kapy i Ci.usisi, 


Kołdry t z. pluszowe o podkładzie czystej wełny drseuiowe, lekkie, poaz} ste i ciepłe, o kolorach praktycznych, nie podlegających zbradwe» 
niu, bardzo praktyczne. Z powodu swych kosorów 1 desen: są ozdobą sypialni. Cena za sztukę mk. 17.500, para mk. 384.000. 

Takie same c.emne baz deseni po mk. 11000 1 12.000 za szłuny, 

Kapy na .óŻżKa pikowe śliczne desenie i kolory, cena za sztukę mk. 8000, para :5.500. 

Kołdry watowane. bardzo dobre, okryte sutysą ua p erwszorzędue; wacie po mk. 23.000 i 28,000 sztuka. 

Chustsi 160x166 w na;mudnie,sze «raly po me. 300V. Czysto wełniane po mk. 7000 i 10.000. 

Chustki „Polonia* duże zimowe, puszyste, cie łe, lekkie, w óliczne desznie. Ź powodu dnżego zapasu takowych na składzie sprzedajemy 
po mk. 15.500 za sztukę i wyższego gatunka po 18..00 i 21000 mk. 

Chustki szalowe kaszmirowe po mk. 3.500 we wszvstk.ch kolorach 


Wiasny wysób bielizny. 
Przy nasz”m składzie posiadamy pracownię bielizny, która wyróżnia się efektowuem wykończeniem, pierwszorzędnym materjałem 
i fasonem wiedeńskim. 
nar zel rowe meskie dzienne z mankietami i kołn erzykami kolorowe, białe i w paseczki po Mk 5,500, z zagranicznego 
zetiru po 6'500. ' i 
A koszule w sklepach sprzedawane są po aik 5.000 i 9.600. A 
> Koszula nocne z dobrego madepolann po Mk 4300 i 4.500. 
Kalesony męskie z żyrardowskiej dymki wszystkich rozmiarów po Mk 4.200, w gatnnku wyższym po Mk 4.800, 
Koszule damskie dzienne 1 nocne zagraniczne z koroukami i wstawkami po Mk 3.80. 
Szlafroki męskie wysokiego gatuku, nadzwyczajnie trwało czarne i kolorowe po Mkp. 7500. 9000 i 12.00) za tuzin, zimowe w dobrym 
gatunku po Miep. 10.000 i 14u00 za tuzin. 
Pończochy damskie we wszysiuich kolorach po Mkp. 10.000 i 14000 za tuzin, grubsze na zimę po Mkp. 15.0 O za tuzin. 
Reformy damskie flanelowe po 2.500 Mkp., reformy damskie czysto-wełniane po lu000 Msp. 
Ha!ki iianełows po 4500 Mkp. za sziukę P 


Za przesyłką 1 opakowanie uolhtza SIę Mkp. ODU. 5 Zamowienia wysyłamy natycnunast (bes zudutkn) 
GAGALI Nasza gwa ancja: Za nieodpowiedni towar zwracamy pieniądze lub zumisniamy ua inny w przeciągu 14 dni. 
Zamówienia prosimy adresować: Do Warzszawsniej Soon Manafssturowe, Warsza „a, ul J sna 18—20 Tel. 243-80 i 171-28) 


| O nne room; poj pocz | 
Przyjeżdża qcych do Warszawy prosimy nprzeruie o t3sk. odwiedzenie naszegu składu i osudiste przekonanie się co do ga- 
iunku towarów 1 cen. 
Z powoda braku miejecą podajemy tylko klika listów naszych kliieniów dla scharakteryzowania treści takowych. 
1) Uprzejmie dzięsuę za przysłany zamówiony przezemnie towar. z którego jestem w zupełności zadowułony, proszę 
o przysłanie... Genera: M leusk: — Poznań. 2) Z przasylui na dz. 11 VL t. je z płaszczy i materji 312 metra jestem bardzo zado- 
nolony i poleciłom moim znajomyn: gorąco jako so!.dną i rzete.na firmę. Der siaj pioszę dla mnie wss aé za zaliczką 8 '2 metra takiej 
saps; materje Ś9zEł RurpsSZGK -- w FHorodyszcru, p-ła Tęsienica. 3) Krosi O przysano mi eanefo pinszcza olourzemaka'.nego 
w Wolarza ustnie z 23 b. m. z Paaem amówioaym.. dang goo. ppr — Dca tiD. P. Bydaoszcz. 4) Ovztalunek mój ctrzyu:alem, Zn 
który soruueznie Gzęku., u ternz proszą o v ysanle mi me wekaznnych rzeczy. a muanow'c:e.. W. 5 gob— st Kejowiec P. K. P. 
5 W aowód, Że jesew vunene zadov w.0nv z przesłunoyo towery, zamawiam no eyszyn.. ksiączA sKCANGEF Or.aCxl 
Jasuzgbka Nowa, p. Lisiagóra ad. faraow. 6. Racz pan wvirsczyć, że nmei.chiniast nie pois ęxuwałem za otrzymany towar — ale op-źnie- 
nie owe ua się W'linmuczyć poin po pem na ami. Z "wara esten ua rewię zadowolony i Waa woh wol gów wyraziio c.ęc prce- 


iha w e 47. 


słamo Sz. Panu zeimówitn a : na poblus taxor 65 cam naie ow:a na: one wkrutea. rozutem prosze Sz n. Pona o rzysiuwn emie. 
3 Feopi ZuraQ -— NIL desis e oar T 
s m] semn E — ee. e aean suea m. . O a mam A wama EPT E EE 
j WAGA. nto tyko Tas PaE wrat A „An. FIA FaZa hi" 101 è A oslis n, żuye przy Wykolswu amos itú uoa zdamy 
| o Wwseech orañ, aby zupełae eadowolnć swc..h >zau. Ouo orców; ew 
q Kooperutywom, hólkom ro n eyin i BlIOWA:Z,S-G5 UM Zpecydtlie warunki. użył 


Dru ia Ludowa w Krakowie 


